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Austryackiem na miesiąc Gru­
dzień ............................................ złr. 2 „ 50

od Igo Grudnia do końca Marca „ 8 c. —
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Wniosek p. Rydzowskiego, jak wiadomo ze 

streszczenia referatu sejmowego tegoż posła, 
postawiony w Radzie państwa jako postulat 
sejmu galicyjskiego, spoczywający od roku w 
komisjach bez żadnej nadziei pomyślnego skut­
ku, przychodzi obecnie na stół obrad, poparty 
okolicznościami, które jego konieczności i ak­
tualności dowiodły. Ograniczenie wolności pro­
centowej stawiane jedynie przez sejm galicyj­
ski, zbywano z razu lekceważeniem, jako jedną 
ze skarg tej prowincyi, która upośledzona za 
dawnych rządów, i dziś liberałom zdawała się 
być najwłaściwszem polem do eksperymentów 
in anima vili. Złego dozoał też przyjęcia ten 
głos uskarżający się na protekcyę lichwiar- 
stwa niszczącego siły produkcyjne kraju, bo 
z jednej strony zdawał się naruszać doktryny 
liberalizmu, z drugiej zaś wydawał się być 
wymierzonym na obronę żywiołów autonomi­
cznych i narodowych a przeciw exploatacyi 
tego żywiołu, który w Wiedniu uważają za 
zaród stronnictwa wiernokonstytucyjnego, a 
nawet germanizacyjnego.

Dziś rzeczy inaczej stoją: nie jest to już 
tylko odosobniony objaw w interesie zadłużo­
nej szlachty i wywłaszczanych chłopów pol­
skich i ruskich w Galicyi przez lichwiarstwc 
żydowskie; ale wyraz ogólnej dążności we 
wszystkich prowincjach monarchii objawiają 
cej się, a protestującej przeciw wyzwoleniu 
kredytu od wszelkich hamulców. Poseł Ry- 
dzowski dowiódł był już dawniej w swoich 
memoryałach, że nieograniczenie stopy pro­
centowej, czyli przyznanie dowolności lichwy, w 
prawodawstwie żadnego z europejskich pań*tv 
dłużej utrzymać się nie mogło; że wszędsfc 
gdzie tę wolność zaprowadzono, cofnąć się mu­
siano przed jej zgubnemi następstwami. Lec? 
prawodawcy większości liberalnej w Radzie 
państwa nie zwykli się krępować doświadczę 
niem obcem; rzucali się oni z doktryneryzmem 
nowatorów na próby najniebezpieczniejsze. 
Nadszedł jednak niebawem czas, zwłaszcza 
w sferze ekonomicznej, kiedy te próby drogo 
przyszło opłacać. Reakcya też wśród tych re­
formatorów zaczyna się najpierw w sferze eko­
nomicznej. Reakcya ta anti-liberalna idzie o 
wiele daiej, niż stawianie koniecznej granic; 
nadużyciom kredytu, bo nie waha się żądać 
wprost monopolu i ceł ochronnych. System 
protekcyjny dla wielkich przedsiębiorstw i fa* 
bryk, jakiego domagają się liberały wiedeń­
skie, nieprzeszkodziłby wcale temu stronnictwu 
bronić doktryny liberalnej, gdy chodzi o li­
chwę, która dotyka tylko pierwotnych pro­
ducentów, a nic wielkich kapitalistów i wiel 
kich przedsiębiorców. Wszelako i z temi sto­
sunkami rolnictwa i drobnych rzemiosł liczyć

s:ę przyjdzie, jeśli się ma sięgnąć do głębi 
coraz bardziej upadającego stanu ekonomiczne­
go monarchii.

Rząd, jak się zdaje, ma w obecnej Chwili 
:rudne ale ważne zadanie, odpowiedzieć na 
i wie interpelscye dwóch skoalizo wanych obo­
zów Rady państwa, z których pierwsza żąda 
ei mniej i ni więcej, jak tylko wypowiedzenia 
wszystkich traktatów handlowych i odosobnie­
nia Austryi przez zaprowadzenie ceł ochron­
nych; druga zaś interpelacya podpisana przez 
posłów z różnych prowincyj, przemawiająca 
w imieniu interesów większości, bo ludu i niż­
szych warstw prodnkcyjnyoh, nie domaga się 
';ak heroicznego i ostateczne? o środka na złe 
jardzo zakorzenione. Jedynym środkiem, jaki 
wskazuje interpelacya pp. Hobenwarta, Gro­
cholskiego i towarzyszy, jest ograniczenie sto­
py procentowej. Silniejszego poparcia nie mógł 
otrzymać wniosek p. Rydzowskiego, mniejsze­
go ustępstwa nie może przyznać rząd i wię­
kszość parlamentarna przedstawicielom tak 
ważnych interesów społecznych, tylu różnych 
stronnictw i prowincyj. Powiemy więcej, po­
parcie przez ministeryum wniosku p. Rydzo 
wsitiego byłoby jedyną praktyczną odpowie 
dzią na kłopotliwą interpelacyę autonomistów, 
itóraby mogła wyrodzić silną opozycyę w kie­
runku ekonomicznym, gdyby nie uzyskała cho 
ciażby podobnego zadośćuczynienia.

Wniosek p. Rydzowskiego, powtarzamy, nie 
est już dziś czysto galicyjskim, jest ogólnie 
austryackim; ćo więcej, znalazł on dobitne 
echo w sejmie węgierskim, gdzie również za­
mierzono obwarować się przeciw pladze lichwy 
i postanowiono ratować własność ziemską i 
drobny przemysł. Los, jaki spotka ten wnio­
sek na najbliż=zem posiedzeniu, będzie kamie­
niem próbierczym, czy w zagadnieniach ma 
teryalnego bytu i koniecznych dla jego po- 
dfwigmenia moralnych rękojmi, gabinet i Rada 
państwa kierują się doktryną liberalizmu i 
politycznerai względami stronnictwa, czy prze­
ciwnie korzystają z doświadczeń nabytych i u - 
względniają najgwałtowniejsze potrzeby społe­
cznego dobrobytu i siły produkcyjnej ludów, 
która jest zarazem siłą podatkową monarchii.

wą szczerze w chwili zamianowania namiestnika 
Znowu dzienniki, jak to było z obsadzeniem posady 
namiestnika, zaczynaią wysuwać kandydatury na 
marszałka, a mogę was zapewnić, że żadnej z osób 
wymienionych dotąd nie wzięto na uwagę. Kandy­
dat, o którym ssryo była mowa, wyjeżdża właśnie 
na dłuższy czas za granicę.

Stan zdrowia kardynała Rsusohera podług ostat­
niego biuletynu zawsze niezmiennie niedobry i mało 
zostawiający nadziei. Dziś prezes Izby deputowa­
nych Dr. Rechbauer imieniem całej Izby, osobiście 
wyraził sekretarzowi Kardynała najgłębsze współ­
czucie deputowanych, z powodu ciężkiej Doroty 
Arcybiskupa. Dziś nadeszła -także do pałacu arcy­
biskupiego depesza z Rzymu od kardynała Anti* 
aellegc t?j treści: „Jueto et profundo dolore prae- 
mitur Suci Sanctitasu.

Niewisdcmo jeszcze, osy rząd jutro odpowie na 
interpelscye w sprawia gospodarskiej. W Izbie pa­
nuje zamięszanie niezwykłe w sprawach gospodar­
skich. Trudno rozróżnić przyjaciela od nieprzyja­
ciele. Wiec przemysłowy w Reicheabergu ostrą 
uchwalił rezolucję, nieprzyjazną rządowi i przypo­
minającą co do treśji osnowę interpelaoyi, jaką 
wystosowała zjednoozona prawica.

'Wiadomość Nowej Pretty, iż Rada Psnatwa mr. 
być odroczoną w lutym, zdaje się być prawdziwą, 
ponieuaż jsk słychać, hr. Andrsssy wyraził życze­
nie, aby delegacje zebrać się mogły w przyszłym 
roku w kwietniu, lub najpóźiiej w maju.

KORESPONDENCI K „CZASTJ“
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( B )  Jak wam już wczoraj pisałem, nominację 
br. Alfreda Potockiego namiestnikiem gahoyjskim 
uwi.ż-ć należy za rzecz pewną. Hr. Potooki jest
już de facto namiestnikiem, bo nominacja j*J?o jes 
tytko kweBtyą f.jrmalncśd. Rozchodzi się jeszcze 
o osobę wioęprezydents. P. Bartmsński, sprostować 
winienem doniesienie nepizadnie, jeszcze Die wyje­
chał z Wiednia i zabawi tu jeszcze dni parę. Po 
aiawoż N. Pan pojutrze z rana z powodu po*r*®bn 
arcykf?. Mad?ńskieg*s> wraca na parę dci z Goaolo 
do Wiednia, przeto przyspieszy się rezwiązocu 
oprawy nominacji namiestnika i wiceprezydenta 
Piszecie, że jestssśde baz i&formacyś co do osoby 
przyszłego marszałka krajowego. Inforinacyj wła­
ściwych jesreze nie ma, be sprawa ta znajduje sif 
w stadyum prostych pogadanek a zajmą się tako-
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Otóż znowu mieliśm? wiec i to olbrzymi, b * 
około półtora trsiąca ludzi wszelkich stanów ze­
brało się w Środzie. Był to wieo relacyjny, na 
którym poseł Kantak zdawał sprawę z czynnośoi 
sejmowych. W trzscb-godzinnej mowie przeszedł 
orawodewetwo anti-kościelne, anti-szkolne i prze- 
oiw narodowości naszej skierowane. Wisdomem 
jest, jak dalece poseł ta* umie być panem przed­
miotu, nawet w oboyoh Łbach, obcym mówiąc ję­
zykiem; łatwo więc pojąć, te  przemawiając do swo­
ich zdołał objaśnić, rozgrzać, pouozjć. Z wytęże­
niem słuchali go podniesieni na duchu, pouczeni 
co do obowiązków.

Wieoe ooraz ozęst?ze po różnych okolioach, co­
raz bywają liozniejsze, a to dziwnem, że nie wsku­
tek jakiej sgitaoyi, ale poprostu z powodu parcia 
z dołu, lud ooraz żywszy i gorętscy udział bierze 
w życiu poHtyczcem. Jest w tem * wielka siła i 
wielka pocieoba, byleby Bóg nam dał ozłowieka, 

Siła tą ;ki«rować i  W karbach ją trzy 
mać jak kiedyś dał Irlandyi, bo inaczej zawsze 
„ozostaną strony niebezpieczne ruobu tego. aoz- 
kolwiek materyał u nas lepszy, niż w Irkrndyi, bo 
'ud nasz mniej namiętny, a karniejszy i legalnie

T S  miesiąca odbędą mów wybory
dwóch poiłówdo p r u s k i c h  * Cboj”ic«ch w Pru­
sach zachodnich, gdzie zaszedł ń k t, jakiego dotąd 
nie było w monarchii, wybory te bowiem już ra? 
4eo listopada odbyły się i nie u«ys*ły do skutku, 
jakiem prawem? to zagadką. Zebrało się wówozae 
nkoło 500 wyborców, dyskutowano i głosowano 
przez 8 godzin nad ważnością lub nieważnością 
wyboru niektórych wyboroów. * gdy okazała się 
większość obozu polsko-kat^kiego, posiedzenie 
wyboroze bez rezultatu zamkmętem zostało, co 
tem więcej zadziwiło, że przewcduicrąoy wyborom, 
w ciągu tych czynności wielką okazywał bezstron­
ność; co więo do tego braku zdecydowało go neta- 
teoznie, niewiadomo — dość, że podobnego faktu 
dotąd w monarchii vie było. Ciekawość co do 
przyszłych wyborów jeszcze stała się żywszą 
może rząd liczy, jak w Bawaryi oo do opozycyj, 
że w cif»gu przerazy zyska kilka głosow na swoje 
stronę, a przez to większość odmienna wypadnie.

Kaplice Potockioh w katedrze gnieźnieńskiej wy­
maga spiesznej restauracji, niezbyt wielkiej, ale

koniecznej, jeśli nie ma uledz zniszczeniu. L 
tu na pomoo w tym względzie rodziny.

Kuryer Poznański ogłasza listę kar pieniężnych 
dotąd na duchowieństwo nasze nałożonych. Do­
szła ona W Kuryerte blisko 30 000 talarów; my 
przekonani jesteśmy, że do 100,000 tal- się zbli 
żs, wielu bowiem księży nie chcc ogłaszać kar nr 
siebie nałożonych, by egzekucji nie przyspieszyć, 
a jeszcze wielu więcej wcale o nieb nie wie, br 
w zamkniętych jako nieprzyjętych listach na drzwiach 
plebanii jest orzeczoną.

Bezwyznaniowość wychowania publicznego oorar 
więcej się szerzy. Od uczęszczania do kościok 
uczniowie wszelkich instytutów zwolnieni zostali, 
ale i pedagogicznie ooraz większa emancypacja 
szkoły się szerry i wszelki dozór nad uczniami u- 
stał, praoe domowe zmniejszone, tak że i religij­
ność i postępy, najzuuełniej pozostawione dobrej 
woli uczniów. Do czego to doprowadzi społeczeń­
stwo, łatwo zrozumieć; ale trudniej pojąć, jak 
rząd podobny kierunek popierać może.

Seminarya duohowne w Kolonii i Paderborcir 
zamknięte zostały. Dyecezya Wrooławska w takiero 
jsk my obecnie znajduje się położeniu, po złożenie 
Biskupa z urzędu.

Wśród Niemców usposobienie nie jest wesołe. 
Nowe podatki, nowe dodatki do ustawy karnej 
nieobecność Kanclerza podczas obradującego par 
lamentu — wszystko to upokarza i niewesoło ns^o 
sabia; ale przedewszystkiem gnębi strona finanso­
wa, chorująca i na giełdach niemieckich, i w prra- 
myśle i w rolnictwie i rzemiosłach; ta eboreb* 
iest nam wssólną z Niemcami, a wobec parcia ca­
łych Niemieo dla nas boleśniejszą, bo wydaje zie­
mię naszą na łup obcych. Często się ad ale, że 
orzepeść pod nogami naszemi się otwiera, gdy tyle 
klęsk i tak różoorodnyoh na jaw wychodzi.
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Ze zbliżającym się końoem jubileuszowego roku 
oowiekaza się kożdego dnia liczba pielgrzymów ad 
limina Apostolorum. Mimo nowego porządku rze­
czy w R ymie, mimo zatartego zewnętrznego śladr 
napieskiego panowania, mimo radzącego na Monte 
Citorio parlamentu i tryumfs liberalizmu, znać w 
spieście św!ętem Piotrową opokę, które jedna świat 
katolicki i jego cywilizację broni od zupełzćj za 
głady. Dziwić się będą kiedyś następne pokolenu 
stałości Watykanu, męstwu ośmdreęięcioletniegc 
itares, który widząo na około siebie padające 
trony i państwa i c«ły raoh rewolucyjny wymierzo- 
ny prsficiw Kofioiolowi, nifl nl%kł się Mi chwili, 
eie przestraszył się żednćj świeckićj potfgi i ze swegc 
■więzienia z takim sookojem i pewnością przema­
wiał, jak gdy przed dwudziestu kilku laty tryum 
f dnie z wygnania do ewćj stolicy powraoał.

Nigdy może Ojciec Święty nie był otoczony taks 
czułością i przywiązaniem wiernych, nigdy moł* 
t#k serdecznie i pięknie do niob nie przemawiał 
jak w tym ś w i ę t y m  r o k u  dla Kościoła, który 
widział pielgrzymów z dalekich zakątków ziemi, złą 
-zonyoh wspólną modlitwą u grobu apostolski eg- 
Jedność wiary i zasad zatarła różnicę pochodzenie 
języka, rytu, zjednoczyła pod skrzydłami Watyka­
nu i dawno katolickie narody i świeżo nawrócone 
ookolenis. Były w Rzymie wśród licznych europej­
skich pielgrzymów deputaoye misyj amerykańskich, 
posłowie apostolstwa Chin i Japonii. Wyparły sic 
rządy swego posłannictwa, same oddały się w rę 
ce sekty, by z pod prawa ojcowskiego Kościoła, do 
st#ć się w niewolę tajnych towarzystw, ale rpołe- 
owń9two katolickie odradza się wewnętrznie i od 
młodza, i świeżemi siłami żywotnemi nowa rozpo­
cznie eookę. Trudno nie wierzyć, byśmy ni* 
powstali s pod panowania nowoczesnego pogen 
stwa, gdy się widzi tysiące ludzi z tak silną wia 
rą. z tekiem zaparciem się, z tak gorącem poświe­
ceniem, oddających majątek, zdolności, prace i ży­
cie własne na usługi Kościoła. I trudno przypu­

ścić, by się pan Bóg nie zmiłował nad tą biedną 
Franoyą, która w ciągłym dotąd rozkładzie, jeżeli 
jeszoze nie przyszła do opamiętanie, to ma tski 
nadzwyczajny zasób zdrowych sił, szlachetnych ele­
mentów i taką potęgę wiary, że nie może być ska­
zana na zagładę.

Trzeba widzieć francuskich pielgrzymów w Rzy­
mie, by nabrać przekonania, że musi aię ped ich 
wpływem wyrabiać odrodzenie narodu, że riroodo- 
bna, by ich miłosierdzie i gotowość efiary nie wy­
jednały zs mele win przebaczenia. Straszne osta­
tnie klęski polityczne, ogromna kontrybucja i po­
dwojone przez nią podatki, nie zmniejszyły, nie o- 
ziębiły czynnośoi franruskićj, która zadziwiające 
oodzień wydaje owoce. Bar. niój świętopietrze całej 
Europy nie wystarczyłoby na potrzeby Kośoioła, 
misye musiałyby ustać, props gsnda wiary zatrzy­
mać się w swćj pracy dziewiętnastu wieków. 1 oni 
jeszcze nsjlioznićj i najczęściśj Rzym odwiedzaią i 
najgorętsze w ludności katoliokiój zostawiają po so­
bie wspomnienie.

W przeciągu miesiąca widziałem cztery pielgrzym­
ki : z Bretanii, Normandyi, Franche Contć, Pro- 
wancyi. W niedzielę pięmuset przeszło Wandejczy- 
ków miało posłuchanie u Oj aa Świętego. O godzi­
nie lló j zabrali się wszyscy u grobu św. Piotra
i po nabożeństwie razem pod przewodnictwem bi­
skupów s Aix, Gap, Dinge i Lcęon przeszli do 
sali książęcej. Z jednój strony papieskiego tronu 
powiewała chorągiew niebieska, z drag ej biała o- 
adobiona liliami. Dwudziestu blisko kardynałów 
otaczało Piusa IX, którny dawco, tak długo i z ta­
ką siłą nieprzemawiał. Głos jego dochcdził do naj­
mniejszych zakątków sali, rozlegał się jeszczê  po 
wielkim przedsionku prowadzącym do Sykstyńskiśj 
kaphcy. Gdy wyszedł ze swych pokoi, znać było 
stares pracą i trudami żywota pochylonego pieco 
ku ziemi, ale gdy powstał z tronu, gdy rzucił o- 
kiem pełnem dziwnego blasku no zgromadzeniu, 
gdy podniósł ręoe do błogosławieństwa, świeże wy- 
itąpiły rysy na twarz odmlodniałą zapałem i pe­
wnością zwycię*twa Kcśoioła. Po mowie Ojca Sw. 
pielgrzymi zaśpiewali bymn bretoński. który od 
jakiegoś czasu rozszedł się no całći Franoyi i stał 
się narodową melodyą nadziei. Nuta jego b?roro 
orosta ale pełna siły i męstwa, jak trudność wśród 
którćj powstała.

W tej chwili La Voce della Ventd podaje mo­
wę papieską. Poślę wam ją jutro.
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Zapewniają, żą Constant-Effendi (Ormianin ka­
tolik), który był komisarzem cesarskim do odzna­
czenia granic Czarnogóry, zamianowany został gu­
bernatorem Hercegowiny.

Ormianie są dziś w wielkich łaskach: Artim-Ef- 
fsndi jest podsekretarzem stanu w ministcratwie 
spraw zagranicznych, Odien Effendi podsekretarzem 
stanu w ministerstwie robót publicznych; TeT»r-na- 
sza jlnym dyrektorem poczt i telegrafów, Ohams Effen- 
di-Sekyz podsekretarzem stsnu w ministeryum han­
dlu, Ohanis Effendi-Czarioz, dyrektorem jlnym długu 
zagranicznego i t  d.

Nie wiem, czy ich rząd, pozornie bardziej inte­
ligentny niż turecki — chopisż Turcy mają nad rimi 
ogromną przewagę co do subtelności i energii bę­
dzie korzystniejszy dla kraju, lecz jest to rreczą 
wątpliwą, gdyż bardziej jeszcze są sprzedajni nit 
dawni ich panowie. Co więcej nie nawidzą om ich 
s całego seroa. a jednak dają im tysiące oznak 
przyjaźni, życzliwości i głębokiego » » » • •  “ “ 
panowanie rozchodzi się ooraz dalej Pi*®*, 
oliwy na materyi. Wszędzie, gdzie jest jeden z nieb, 
w krótoe tysiące innych wysyłają dla objęcia na­
przód nsjniższyoh posad, z których awsnsujs po­
tem na wyższe. Wyjąwszy osoby powyżej przyto­
czone, a może piędziesiąt lub sześćdziesiąt innych, 
są oni mniej oświeoeni niż młodzi Turcy, co nie 
przeszkadza im, że ogromne msją preteneye. Jezen

Gięśó Uteraoko-artystyozna.

TEATR.
Na dwóch poprzednich konkursach dr&nmtyc*fcycb 

krakowskich wstrzymaną była pierwsza nzgrada, 
przeznaczona według przyjętego programu za dzie­
ła, które równie pod względem scenicznym jak pod 
względem artystycznym zasłużą na to cdszcztgól- 
ntenie. Aby jednak owa nagrada nic nabrała w prze­
konaniu współubiegająoyoh się autorów pozoru błę­
dnego ognika, którego nigdy doścignąć nie można 
postanowiła komisja konkursowa w roku bieżącyn 
udzielić ją koniecznie i przyznała ją  dramatowi bi 
storyocnemu Dra Adama Bełcikowskiego p. t  Król 
Mieczysław II.

Jakkolwiek wyrok w ostatniej insteaoyi należj 
do publiozaości, mniemamy jednak, że wybór był 
trafay i sprawiedliwy.

Dramat Król Miezysław I I  jest dziełem szer­
szych rozmiarów, może nawet nazbyt obszernych 
na naszą soenę, i owocem niezaprzeczonego talentu 
a zarazem nie małej pracy. Aby wydobyć z po 
mroku wieków epokę w której się dramat odgrywa; 
trzeba było wertować kroniki, po większej części 
obce, i zmysłem krytyka z chaosu sprzecznych 
z sobą twierdzeń wybrać to, oo się najbardziej do 
dramatu nadaje. Trzeba było przyjąć według kro­
nikarza bildesheimakiego za prawdę istnienie Bez- 
braima, którego Dytmar Boaprerem nszywa, i wal­
kę jego o berło z bratem Mieczysławem, uwieńczo­
ną zwycięstwem. Poeta równie jak malarz ma pra­
wo niaoglądsjąc się na nieomylność historyczcą 
której ocenianie należy do badacza dziejów, gro 
madzić wszelkie światłocienie, które najlepiej uwy 
datniają charakter i ducha obrazu. Poeta ma tę 
jeszcze przed malarzem swobodę, że kiedy ostatni 
jedną tylko chwilę w obrazie przedstawić może,

)ier;*8somu powiązać wolno długi szereg faktów 
rozsunąć przed okiem widza całą perspektywę 
soki.
Autor skreślił w dramacie cały oiąg pasowania 

Mieczysława II, którego nazywamy gnuśoym. Pc 
wielkim swym ojcu Bolesławie Chrobrym, który pod 
berłem swojem połączył Słowiańszczyznę od Dnie­
pru aż do Elby, odziedziczył on wielkie państwo, 
ale i wielke obowiązki. Bohaterowie nie codzien się 
redzą, a jeżeli kto schodzi ze świata bezpotomnie, 
to najozęściej jeniuzs. W pierwszych zaraz latach 
swego krótkiego pasowania wystąpili przeciw me­
mu wszyscy, których miecz ojcowski pokonał i ode­
brali mu zdobyte kraje. Mieczysław miękkiego cha 
rakteru i oddany rozkoszom nie był bez odwagi
i przymiotów rycerskich, i takim go też autor w dra­
macie przedstawi®. Walczył on pod wodzą ojoe 
mężnie przeciw Sosom i Czechom, był nawet jnk 
twierdzą dzieje, sprawiedliwym, a że pomięć o mm 
w sądzie history i ujemne tylko pozostawiła wspom­
nienia, dziwić się nie można, bo hietorya wyrokuje 
nie według szczegółów, lecz według skutków.

Miaozysłfiw przedstawia nam się w dramacie 
szrazu dumny i pełen ufności w siebie. Wierzy cn, 
źa gwiazda, jaka przyświecała jego ojcu, dlań nie- 
ffaeaSoie. Ale szczęście krótko mu sprzyja, a raoKej 
nie sprzyja mu całkiem. Misternie przeprowadzoną 
jest w dramacie skala łamania się jego ducha, sła­
bnącego coraz bsrdziej w miarę piętrzących się trn 
dności i doznawanych upokorzeń. Począwszy ot 
chwili, kiedy Bzzetysław książę czeski, pod którego 
opiekę uciska się wygnaniec z własnego kraju, osa dzs 
go w więzieniu, aby wydaniem go cesarzowi Konra­
dowi, okupić sobie jego łaskę, Mieczysław innym 
jcat człowiekiem Preysięgo hołdownicze, w Meree- 
butsu, jaką mu doradza Ryksa jego małżonka, cór­
ka E*sena pslatyna reńskiego, jako warunek odzy­
skania korony, staje się dlań ostatnim ciosem. Oa- 
tąd ogarnia go całkowita aj'atya, odtąd w zupełno­
ści usprawiedliwiony jest dawany mu przydomek 
gnuśnego. Ale właśnie w ohwili tego upadku przed­

stawił go eutor s tak łudzącą prawdą, taki urok 
nu dal taj boleści, która szuka lekarstwa w odurze­
niu zmysłów, ża cały akt piąty godzien jest stanąć 
obok kreacyi Szekspira, a nawet je poniekąd przy­
pomina, z czego bynajmniej nie czynimy autorowi 
zarzutu, gdyż tak wyborne naśladowanie wielkiego 
wzoru, tylko mu zaezczyt przynieść może.

Charakter Ryfcsy odlany jest w dramacie jakby 
z jednej sztuki! Odkąd ją ujrzeliśmy urągającą ko 
chance królewskiej Dobrówce, i upominającą się 
o swoje prawa, aż do *ceny, w której zmienia uła­
skawiający wyrok królewski, jent ono kobietą peł­
ną energii i bystrego rczumu. Nie można zapewne 
mieć do niej sympatyi, ale i w nieprzyjacielu na­
wet cenić się powinno zalety. Niemka z rodu, dzi­
wić się nie można, że sprzyja swym ziomkom, a 
w położeniu, w jakim się znajdował Mieczysław, 
dyplomatyczna jej redy nie były w niezgodzie z roz 
sądkiem. Szkoda, że w dramacie me ma między 
Polakami równio niezłomnego charakteru; prze- 
łCifistawienie tskie w zakresie dodatnim, mogło było 
przeważyć szalę na korzyść narodu, którego szła- 
ch tność nawet w tak odległych ozasach była me- 
wątpliwie cechą. Mssław, w którym się maluje owa 
odwaga, niedająua sobie nikomu, nawet królowei 
ubliżyć, jest postacią, która jakkolwiek po mi­
strzowsku oddana, tie  stanowi jednak charakteru
dodatniego. . . .

Nie będziemy mówić o wszystkich post;M'W<m 
wprowadzonych do dramatu, których wielka jest 
ilość, wspomnieć jednak należy o Besbraimie, któ­
ry dzierżąc zdobytą na krótko koronę, dał się po 
znać jako dziwna mieszanina złożona z gorliwego 
cbrześcianina i tyrana. Postawiony tu jest obok 
siebie fanatyzm yogański i chrześeiański, pierwszy 
biernie, drugi z chciwą krwi zapalozywośoią — kiedy 
podobno w owych czasach jak świadczą kroniki, 
nieraz działo się odwrotnie. Są to atoli różmoe 
zapatrywania, które wpływać nie mogą na sąd o 
dziele ze wszech miar godnem zająć miejsce mię­
dzy oelnemi produkeyami najnowszych czasów. Pię

kny język, piękne i wzniosłe myśli rozsiane z wiel- 
tiem bogactwem w dramacie, a do trgo pełne dra­
matycznego efektu dwa ostatnie akt? zostawiaj! 
korzystne wrażenie i otuchę, że posiadając pomię­
dzy sobą takie talents, możs niezadługo będziemy 
«ię, mogli obchodzić bez zapożyczania się u oboych. 
,ubliozność oceniając zasługę autora, wywołała ge 
dziękująoego z loży obsypywała oklaskami.
Na przedstawienie Mieczysława przybył ze Lwo­

wa p. Ładnow8ki. Powitany przez publiczność na­
der tłumnie w teatrze zebraną, usprawiedliwił or 
tę przedwstępną owacyę wyborną grą swoją w rob 
ytułowej, za oo rzucono mu wieńce na scenę. Rze­

czywiście p. Ładnowskt zrobił z tej roli, trudnej i nu­
żącej, gdyż Mieczysław prawie nie schodzi ze soeny, 
prawdziwe arcydzieło. Podziwiamy jego niespożytą 
siłę, która w kefiru zamiast osłabnąć wzmogła się ao 
;ej dramatycznej potęgi, jaka tylko w całym blasku 
prawdziwy artyzm uwydatnić zdoła. Chwla, tac 
dy król nieprzytomny powstaje złoża i niepoznaje 
Dobrówki, chcącej go ujrzeć jeszcze przed zgonem, 
>yła tak przerażająco prawdziwą, że trudno było 
nie cdozuć wzruszenia. W ogóle tylko taki artystr 
taką rolę odegrać może, odegrana inaczej, utraci­
łaby ona potężny swój urok-

Rolę Ryksy oddała p. Hoffmanowa. Rola tana' 
leży do rzędu tych, w których nasza artystka ce­
luje. Ta nieugiętośó charakteru, ta duma monar­
sza, która imponuje i do posłuszeństwa zmusza 
nacechowane były w grze p. Hoffmanwwej z wiel­
ką siłą i wydatnośeią. Rele tęgo rodzaju nie ma 
jąre odoieni wyrachowanych na efekt, wymagają 
większego może artyzmu, niż te , w których grsją 
zmienne namiętności, wywierająoe w właśoiwero 
oddaniu name przez się silne wrażenia.

Panna Kwiatyńska w roli Dobrowki przedstawiła 
z wielkiem czuciem wierność kobiety która złe » 
dobre losy dzieli z przedmiotem zwego serca. Osta­
tnia scena, w której przyohodzi odwiedzić umiera­
jącego Mieczysława była jedną z tych chwil w grze 
artystki, gdzie talent jej najbardziej zajaśniał. Ow

niepokój malujący się w jej rysach, miał wyraz tak 
prawdziwy, że budził współczucie.

W roli Bezbraima wystąpił p. Szymański. I  w tej 
roli była chwila dramatyczna, mianowicie ki«dy w 
namiooie zwiduje mu s«ę, że na życie jego nieprzy- 
aciele jego czyohają, z której się artjBta jak z oa- 
cj wególe roli wybornie wywiązał.

Bardzo się także korzystnie odznaczał p. Woj- 
dałowicz w roli Masława. Rolą ta była JMyną w 
dramacie w której przebijał się zakrój 
Młody artysta odsadł, że w r o l i  takiej kom it 
“nić się winna od zwykłej, jska w komedsach u- 
ohodzi, i grę swoją zastósował do tego z całą ści

Nićmogąo wymieniać wezystkieb, którzy wystfpo- 
wali w sztuce, wspomnimy tylko IP**
j). Podwyszyńsfeigo (Biskup Luison) p. Ekera(Niem- 
sta) i p. Sobiesława (Brzetysław) oraz p. Morozo- 
wicza (Hipolit arcybiskup gnieźcieńwi), którzy mi­
mo że role nie miały większych rozmiarów, zwra­
cali grą swoją uwagę n* siebie.

Jakkolwiek dramat Mieczysław U  napisany na 
wielką soenę, gdyż obsada jest tak liozną, że na­
wet sceny stołeczne zaledwo całkowicie wydołseby 
zdołały, jakkolwiek sama wystawa i częsta zmia­
na dekoracyi 1 „ą po za zakresem wymagań jakie 
scena tutejwzn usprawiedliwić może, jednakże ca­
łość, w która wchodzili prawie wszyscy członko­
wie sceny, me tylko nie miała nic rażącego, loos 
dzięki wybornej grze z śryż wsporanionych artystów, 
była starannie oddaną i dobre robiła wrażenie. Naj- 
wymosraiajszym tego srrażenia dowodem jest ta o- 
koliozność że na drągiem przedstawieniu, które na­
stąpiło zaraz nazajutrz, nie tylko teatr bsł we 
wszystkich swych częściach zapełniony, Iees tłu­
mnie dobijano się o bilety aby nieuchybić przed 
stawienia tej niepospolitej nowości. D n l powtorto- 
nv będzie po raz trreri, dzień po dniu, dramat 
Mieczysław II .

n -------
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obce rządy podtrzymujące ioh całym swym wpły­
wem, liczą ca  to, te  im służyć będą, to  jest, te  
im pomogą wypędzić z Tarcyi żywioł turecki, to  
się  nie mylą. Łsoz jeżeli lioeą na to, te  polepszą 
atsn  kraju, te  sapew nią wykonanie reform, lub te  
poprostu utrzym ają, jeżeli nie zwiększą ioh wpływ, 
to  są w zupełnym błędzie. Ormiania gotów jest 
zawsze podejść nowych swych protektorów, jak  to 
zwykł obecnie czynić względem Turków, a  daleko 
byłoby korzystniejszem dla obcych rządów, wyjąw- 
w tsy chyba, gdyby nie m iały innyoh zamiarów, jak 
pcdziehc s/ę zgodnie Turoyą, protegować Turków 
z wykluczeniem wszystkiob innyoh Otoman ów. Jak ­
kolwiek są oni wazysoy niewiele warci, jednak Tur­
cy więoej niż Ormianie lub Greoy. Młodzi są w o- 
góliośoi wykształceni i posiadają dużo, m eta  na­
wet za  wiele tolerancyi. M otoaby umiejąc nimi kie­
rować przeprowadzić wszelkie reformy, które by po­
stawiły Turoyę w możności oddania innym narodom 
dobrych i lojalnyoh usług. Przeciwnie usuwająo ich, 
zrujnuje się ooraz bardziej kraj. Jeżeli to  jest cel 
zamierzony, trzeba nie zaprzestawać opiekowania się 
ohrześcianami. Jeżeli przeciwnie, trzeba szczerze 
popierać Turków.

Kwestya kolei żelaznych, k tóra zdawała się być 
załatwioną, poddana jaat na nowo pod dyskusyę. 
W ym «gv is p. Hirscha nie są, jak się zdaje, zaBpo- 
k  jone. Chce on, aby rozmaite walory, slużąoe ze 
rękojmię jego przedsiębiorstwa, były uwolnione od 
skutków ostatniego rozporządzenia finansowego. Ko- 
misya specyalna rozpootyna na nowo zbierać się 
pod przewodniotwem Artima Effmdego Dodisna, 
podsekretarza w ministerstwie spraw zagranicznych, 
który tym sposobem uzyska nową wielbą wstęgę, 
która odpowiadać będzie tej, jaką już świeżo otrzy­
m ał od Austryi.

N s zebraniu odbytem w zeszły czwaitek w Stam ­
bule u H t ssana Czun Effaudego postanowiono żą­
dać od rządu oałko witej rewizyi regulaminu kopalń, 
aby ułatwić koncesje dla krajowców i obcych. Kil­
ka mów powiedziano, mianowicie pp. Braggiath i 
Daniel Papps. Utworzony został kem itet w celu 
wys akania sposobów usunięcia przeszkód admini­
stracyjnych.

Wczoraj właśoiciele dóbr szlacheckich powiatu 
g n ifiiirń ik ieg o  i ckolioznycb wybierali w Gnie- 
ż iie  członka do pruskiej Isby panów na miejecc 
ś. p. Albina br. Beliny Węsierskiego. W ybrano 
14 głosami przeciw jednemu p. Leonarda B r z e ­
s k i e g o  z Jabłkow a; a  więo ziściło s ię , oeśmy 
przewidywali przy pierwszej o wyborze wzmiance, 
że wybór Polaka jest zapewniony. Radzibyśmy po­
dobny horoskop stawić także jutrzejszym wyborom 
d « ó ' h  posłów do pruskiej Izby poselskiej w okrę­
gu Cboinioko-Gzłuohowskim (w Prusiech Królew­
skich). Tu frzeoież inne zachodzą stosu iki. Połą­
czone obozy polski i niemiecko-katolicki - równowa­
żą się mniej więcej z obozem Niemców protestan­
tów. Je s t przecież nadzieja, że owe obozy połączone 
większośdąfmoże pięciu głosów przeprowadzą swyob 
kandydatów, pp. Leona C z a r l i ń s k i e g o  i poza­
służbowego wyższego radzcę  rejencyjnego O s t e r -  
r a t h a .

O Niemcach katoliołdoh w Poznania  donieśliśmy 
niedawno (tob. Nr. 259), że rozproszeni po wszy­
stkich parafiaoh poznańskich a nie tworząo oddziel­
nej parafii, postarali się przecież u pruskiego mi­
nisterstw a oświecenia o prawo wybierania osobne­
go dozoru kościelnego i reprezentacji parafialnej 
przy oddanym do swego użytku kościele pcfranci 
sskańskim , a  to wbrew woli duchowieństwa swego. 
Dziś dochodzi nas wiadomość, te  ciż Niemcy ka- 
tolioy, wszedłszy już na  drogę opozycyi przeciw 
duchowieństwu, m yślą postępować na niej coraz 
dalej, wzywająo pomocy rządowej. Otóż zarsz  po 
obraniu dozoru kościelnego zam ierzają podać do 
ministerstw  ‘ prośbę, aby im wolno było ukonsty­
tuować się w oddzielną parafię. Nie potrzeba do 
wodzić szeroko, że krok tak i równa się wyłamy­
waniu się z pod posłuszeństwa władzy dnohownej; 
dotychesas bowiem władza ta  stanowozo odmawia­
ła  Niemoom katolikem  utworzenia parafii oddziel­
nej, obernie zaś korzystają oni z zawieszenia wła- 
d y duchownej, aby żądania swo osiągnąć od rzą­
du, chcć nie powinno im być tajno, że władze rzą­
dowe nowych parafij nie tworzą. Jest to jeden z 
objawów antagonizmu niemieckiego prreoiw polo- 
nizmowi, przekładającego ewój patryotyzm niemie­
cki ponad interes religijny i kościelny.

W i e d e ń  22 listopada. W ydział budżetowy 
Itb y  deputowanych obradował wczoraj dalój nad 
budżetem m inisterstw a rolnictwa, który też osta­
tecznie został załatwionym.

—  Fazy a galicyjskich drógżelaznyob, ąiize Gaz 
Lwoska jest już na ukończeniu. Na podstawie ro ­
kowań przeprowadzonych z koleją Albrechta i 
N addniestrsańską mógł rząd na seryo przystąpić 
do wlaśoiwych rokowań ceł«m zlania tych towa 
rzystw. Poriew aż rokowania z koleją Karola L u­
dwika soełsły na niozem, zaw iązał rząd rokowania 
l  koleją Lwowsko-Czerniowiecką, które doprowadzi­
ły  do pożądanego rezultatu. W edług ugody, zawar- 
tój d. 19 b. m. miedzy rad ą  zawiadowczą kclei 
Lwowsko-Gzerniowieckićj a  rządem, obejmuje ta  ko­
ić] drogę żelazną Albrechta, tudzież drogę żelazuą 
Tarnowsko-Leluohowską bliską ukcńszcnia, pod na 
atępującemi w arunkam i: Kolćj Lwowsko- Czernio- 
wiecka obejmuje wszystkie praw a i obowiązki rzą ­
du wypływające s  ugody zawartćj d. 10 września 
i  k o H ą  Albrechta. Jak  wiadomo, wynosi cena k u ­
pna 19,51* 400 zł. Ponieważ jednak obeonie jest 
już 11,919.400 zł. w obligaoh pierwszeństwa w o- 
biegu a  5,967,000 zł. m ają być prioritetam i w o- 
bieg puszosone, przeto kolćj oserniowiecka zapłaci 
kolei A lbrechta tylko 4  miliony zł. Za kolćj T ar­
nów- LMuchów otrzym a rząd  16 milionów w akcjach 
kolei Lwowseo-Gserniowieckićj po kursie al pan. 
Nowe przedsiębiorstwo będzie uwolnione od podat­
ku dochodowego, i od opłaty stemplów od kupo­
nów i od wszystkiob innych nowych podatków aż 
d o  grudnia 1881 r. Inne postanowienia ugody o 
mawiają budowę lin ij: Lwów-Tomassów, Grzybów- 
Zagórze, Stryj-Beskid i Lwów-Nowosielica. Go do 
pierwszych dwóch linij gwarantuje rząd nowemu 
towarzystwu prawo pierwszeństwa na wypadek kon- 
eesyanowania budowy; co do dwóch ostatnich linii zaś 
jest towarzystwo wyraźnie obowiązane do budowy 
tyeb dróg.

— Projekt ustawy o robotach publioznyoh na 
W ęgmech jest jnż wypraoowany. Znosi on inży­
nierów komitatowyob i przenosi ich ozynnośoi na 
inżynierów państwowych.

—  Rozprawa ogólna nad budżetem węgierskim 
na r. 1876 skończyła się d. 18 b. m. półtrzecia

Jodainnea przemówieniem ministra skarbu Szella. 
mienne głosowanie odbyło się d. 19 b. m. i jak

wiadomo z telegramów wypadło na korzyść przed­
łożenia rządowego. Na tem samem posiedzeniu 
sejmu węgierskiego przedłożył m inister skarbu wy­
kaz zaległośoi dzierżawnych i przedmiotów warto­
ściowych w kopalniach.

Niemcy.
Timet londyński z d. 11 b. m. zamieścił był artykuł 

z okoliczności arozeury Pro nihilo, w którym  raywo 
dzono, że czyny, dla których hr. Arnim skazany 
został, m iały znaozenie całkiem podrzędne, a w ła­
ściwą winą Arnim a było to, że za pomocą w pły­
wu swego w sferach najwyższych krzyżował plany 
Bism arka oo do Franoyi. Kanclerz, wedle Timesa, 
nie mógł inaczej złam ać wpływu Arnim a, jak  tylko 
stawiając go przed sąd, ku czemu wyzyskał d ro ­
bne uchybienia posła. Z powodu tego artykułu 
przesłał hr. A rnim  lim etom  pismo następujące: 

Panie!
Times z d. 11 listopada zamieszcza artykuł, 

w którym  mowa o broszurze wydanej przed kilku 
dniam i w Zurychu. Pragaąa natychm iast sprosto­
wać niektóre mylne szczegóły, jakie w artykule tym 
znalazłem, nie mogę czekać, dopóki sam a u to r a r­
tykułu nie przeczyta broszury, o której mówi, i 
proszę, aby mi wolno było oświadozyć tu  jakuaj- 
uroczyściej co n astępu je : 1) Nigdy od czasu powo­
łan ia  mego na poselstwo paryskie nie miałem roz­
mowy z Cesarzową Jejm ością ani o rzeczach reli­
gijnych ani o politycznych. Nigdy Cesarzowa Je j­
mość nie nakazywała mi, abym wystósowywał do 
niej lis t jakikolwiek lub inną wiadomość. Nigdy do 
niej nie pisywałem ; ona też nigdy nie raozyła pisać 
do mnie. Nigdy nie miałem sposobności przesłania 
Cesarzowej Jejmości jakiejkolw iek inform acji, ani 
pośrednio ani bezpcśredoio. Nie było najmniejszej 
wymiany myśli o jakiejkolwiek spraw ie, któraby 
mogła była być przedmiotem jakiejkolwiek roz 
mowy jawnej lub na posłuohaniu prywatnem. Nu  
zgoła nie wiem o faktach prawdziwych ozy urojo­
nych, z któr/chby książę B ism ark mógł był dojść 
do przekonania takiego, na jakiego podstawie czuł 
się zniewolonym powiedzieć, co o tem powiedział 
do m nie.*) 2. Nigdy nie wysyłałem do Cesar*a i 
Króla Jegom ości, mego Pana najdostojniejszego, 
sprawozdania, listu lub ii f  jrmacyi na innej drodze, 
jak za pośrednictwem m inisterstwa spraw zagra­
nicznych. Nielegalnego, przeciwnego konstytucji 
niemieckiej i szkodliwego państwu opływ u, na ja ­
ki kanclerz użala się w depeszy swej z d. 19 
czerwca r. 1873, nigdy nie wywierałem. Nigdy 
świadomie nie podejmowałem roboty przeciw poli­
tyce kanclerza. C i, którzy w Berlinie nttsrali się 
i jeszcze Btarają rozpowszechniać oszczerstwa, k tó ­
rym ja  tu  jak  najformalniej zaprzeczam, może nie 
posiadają świadomości, iż postępują z lekkomyśl 
uością graniczącą z zbrodnią. Nie wahają się wią­
zać nazwiska mego z imieniem Cesarzowej Jejmo- 
śoi i aby tylko mnie módz oskarżać, znieważa 
ją  j ą .  Oskarżając mnio, jakobym był wywierał 
wpływ przeciwny konstytuoyi i pomyślności Rzeszy, 
ośmielając się zaozepiać godność m onarchy, które­
go przyzwolenie byłoby konieozne, bym mógł wy­
wierać wpływ, na który uskarża eią kanclerz. C e ­
sarz Jegomość może w mądrości swej gardzi nie 
rozważnemi twierdzeniami temi, by nio powiada­
miać się o niob. Może to  właśnie ta  wzgarda o- 
słan ia  poddanego. Ale gdybym spokojnie pozwolił 
wygłaszać te  twierdzenia, zamieniłyby się w legen­
dy, którychby potem nigdy już nie można podać 
w wątpliwość i wystawiłbym się na zarzut, iż ota­
czałem się pełną blasku aureolą poufności, której ni­
gdy nie było, i wpływu, jakiego nigdy nie miałem 
i nigdy osiągnąć nie pragnąłem. Spodziewam się 
mój Panie, że i t. d.

V e t e y, dnia 12 listopada.
(pod ,). Arnim.

R oaya.
W dalszym ciągu wiadomości o oporze Kozaków 

przeciw ustawie o powszechnej obowiązkowej służ­
bie wojskowej donoszą Ural. Obł. Wied., że znów 
spadła kara  na 144 Kozaków, których po wykre­
śleniu z stanu wojskowego i  pozbawieniu praw i 
przywilejów wyprawiono do Orenburg*, zkąd mają 
być wyprawieni do prowinoyi Amu-daryjskiej i za­
liczeni do stanu włościańskiego. Dodać trzeba , że 
z doniesień pism rosyjskich nio można mieć do­
kładnego wyobrażenia o tym buncie kozackim. Ro­
s ji  chodzi o zatajenie przed Europą wszelkich u 
siebie objawów podobnych; to  też z początku zu­
pełnie przemilozano bunty kozackie, obeonie zaś 
sta ra ją  uię przedstawić je  w jakne jmniejBzyoh roz­
miarach, podozas gdy prywatnie dowiadujemy się. 
że bunt to między Kozakami powszechny.

— Wiadomo, że zbierane są w R osji składki 
nietyle z upoważnienia, ile raczsj z prlcce .ia rzą ­
du „na rzecz osób, które ucierpiały w powstaniu 
heroegowińsko-bóśniaokiem", a  właściwie na utrzy­
manie tajsych agentów rosyjskich, którymi roi się 
oała widownia powstania. Oto gdy składki te  nie 
płynęły dosyć obficie, reprezentacje ziemiańskie i 
rady miejskie w usłużności swej dla rządn file 
zrozumiawszy polecenie rządowe, uchwalały na cel 
powyższy datki z funduszów ściąganych z mie­
szkańców na potrzeby miejscowe. Ten zbytek gor- 
liwośoi nie zyskał przecież aprobaty rządow ej; m i­
nister spraw wewnętrznych rozesłał okólnik, w któ­
rym wyłuszczono, że owe uchwały reprezentacyj 
ziemiańkich i rad  miejskiob są nielegalne, bo wy­
chodzą poza sferę czynności wskazanych zgroma­
dzeniom ziemskim przez prawo.

Kr«iikft aliliotwa 1 xtgraitfoKM.
K r a k ó w  23 listopada. Wczoraj zebrały się na 

wspólne posiedzenie sekcje ekonomiczna i skarbowa Rady 
miejskiej, zwołane przez Prezydenta celem naradzenia 
się nad sprawą zamisrzonej organizacji budownictwa 
miejskiego. Uchwalono rozpocząć organizację od obsa­
dzenia drogą konkursn posady naczelnego dyrektora bu­
downictwa; gdy posada ta obsadzoną zostanie, wówczas 
dopiero w porozumieniu z nowym dyrektorem albo na­
stąpi dalsza organizacja, albo takowa okaże się zby­
teczną. Wnioski w tej mierze mają być przedłożone 
Radzie miejskiej na przyszłem posiedzenia.

—  W Akademii Umiejętności odbyło się dnia 20 
b. m. posiedzenie Wydziału matematyczno-przyrodnicze­
go pod przewodnictwem Dra T e i c h m a n a  zast. Dyre­
ktora, prof. Dr P i o t r o w s k i  odczytał treść rozprawy 
Dra Z a w i l s k i e g o ,  asystenta przy katedrze fizjologii 
w tutejszym Uniwersytecie: O prężności gazów w tkan­
kach w etanie chorobowym. Gdy zdsjący sprawę prof. 
Dr P i o t r o w s k i  rozprawę tę korzystnie ocenił, po

*) Bismark rzekł do Arnima: „Spiskujesz pan przeciwko 
mnie z Cesarzową." (Red).

krótkiej więc dyskusji, w której udział brali Dr B ie -  
s i a d e c k i ,  Dr P i o t r o w s k i  i Dr Ma j e r ,  odstąpiono 
ją komitetowi redakcyjnemu dla ogłoszenia w pismach 
Akademii.

Na posiedzeniu administracyjnem tegoż Wydziału, 
które się odbyło w dalszym ciągu poprzedzającego, za­
twierdzono przybranych członków komisji antropologi­
cznej, przez tęż komisję w tym celu Wydziałowi przed­
stawionych. Następnie, gdy poprzednio Dr D i e t l ,  dy­
rektor Wydziału, obecnie zaś Dr T e i c h m a n n  jego 
dotychczasowy zastępca, obaj z powodu nadwątlone­
go zdrowia zrzekli się swych godności, Wydział uzna­
jąc ich zasługi, lecz uwzględniając zarazem rzeczywi­
stość i ważność powodu, przystąpił do wyboru Dyre­
ktora Wydziału i tegoż zastępcy. Tajnem głosowaniem 
wybrano większością głosów dyrektorem Dra Cz e r  Win­
k o w s k i e g o ,  zastępcą zaś dyrektora, Dra P i o t r o w ­
s k i e g o .

Wczoraj odbyło się posiedzenie wydziału filolo­
gicznego Akademii Umiejętności, na którem prof. Karol 
M e c h e r z y ń s k i  odczytał pierwszą część rozprawy 
swojej: „O pobycie Konrada Coltesa w Polsce i jego 
wpływie na rozbudzenie literatury klasycznej".

—  Jutro we środę zbiera się w Krakowie Rada nad­
zorcza Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń.

—  Na wystawę Sztuk Pięknych nadeszły: Jnliusza 
K o s s a k a  „Przygody Jmci pana Banedykta Winni­
ckiego;" D e l e t a n t a  Scena z woiny węgierskiej w 1849 r. 
akwarela.

—  Wczoraj wieczorem zaszły w Krakowie dwa wy­
padki pożaru: O godz. 5 7a w sklepie towarów łokcio­
wych Nissenfelda, w domu pod L. 102 przy ulicy 
Grodzkiej dał się czuć swąd gazu. Aby zbadać tego 
przyczynę chłopiec sklepowy zbliżył się ze światłem do 
gazometru i wtedy zajął się gaz uchodzący przedziura­
wioną rurą. Przybyła na pomoc straż ogniowa z służbą 
gazową usunęła powód obawy pożaru. Ze sklepu wyno­
szono oknem od ulicy Poselskiej towary, by te nie za­
jęły się, co dało powód do niejakiej trwogi w sąsiedz­
twie. Po godz. 9ej wieczorem powstał na prawdę po- 
2ar w domu p. Wilhelma Majora pod L. 6 przy ulicy 
Lubicz, gdzie zajęła się słoma na poddaszu stajni. Lu­
bo stajnia zabezpieczona na 150 złr. zgorzała, wszelako 
zdołano wyprowadzić na czas bydło. Ogień miał być 
zapuszczony przez chłopców, którzy tam bez wiedzy 
właściciela sypiali, bo nawet rano zabrała stamtąd po­
licja włóczęgów tam przebywających.

Z uw8gi na zepsucie rury gazowej, o którem powy­
żej mowa, wiemy, że w kilku lokalach publicznych ża­
lą się na woń gazu, oraz, że się temi czasy przekony­
wano w parę miejscach o uszkodzeniu rur gazowych i 
naprawiano je. Wypadałoby przeto odbyć dokładną re­
wizję w s z y s t k i c h  rur gazowych, które może zaczy­
nają ulegać zniszczeniu.

—  W sali hotelu Saskiego odbędzie się w piątek 
d. 26 b. m. (nie zaś jak było zamierzonem w niedzielę) 
wieczór literacko-muzyczny na cześć Adama Mickiewi­
cza, jako w rocznicę śmierci jego. Udział w tym wie­
czorze przyjęły pp. Juniewiczowa, Antonina H ffmano- 
wa, Kazimierz Hoffman i Koehler. Biletów dostać można 
w hotelu Saskim.

—  W Muzeum techniczno-przemysłowem rozpoczyna 
się we czwartek kurs wykładów w wyższym zakładzie 
n8nk handlowych dla mężczyzn. Na pierwszym kursie 
handlowym wykładać będą: Rachunkowość kupiecką prof. 
Dr. W i e r z b i c k i ;  Prowadzenie ksiąg handlowych po- 
jedyńcze i podwójne prof. G w i a z d o m o r s k i ;  Kores­
pondencję handlową p, Wit M o k r z y c k i ;  Ekonomię 
społeczną Dr. Misczysław B o c h e n k ,  Doc. Uniw. Jag.; 
Jeografię handlową prof. M i e j s k i ;  Prawo handlowe, 
prawo wekslowe i u st^g  przemysłową Dr. W i l k o s z ;  
Towaroznawstwo prof. w ł. R o z w a d o w s k i ;  Prakty­
czne próby towarów pod mikroskopem i odczynnikami 
cbemicznemi prof. Wł. R o z w a d o w s k i .  Wykłady na 
kursie przygotowawczym rozpoczną się, jeśli zapisze się 
dostateczna liczba s łu ch ach .

—  Były dyrygent AW banku hipotecznego lwowskie­
go w Krakowie p. Antoni Bożewski, wypuszczony został 
na wolność w skutku amneętyi.

—  Onegdaj straż policyjna znalazła w Rynku trzy 
worki ze zbożem niewiadomego właściciela, zapewne 
spadłe z wozu.

—  We czwartek d. 18 b. m. odbyło się poświęce­
nie budynku szkolnego w Pólwsiu Źwierzynieckiem. 
Dawniejszy dom Bzkolny *>7* Parterowy i szczupły, w 
skutek jednak zwiększania się liczby uczniów, okazała 
się potrzeba rozszerzenia budynku i ustanowienia dru­
giego nauczyciela; budynek tedy rozszerzono przez do­
danie piętra i przeistoczono go odpowiednio potrzebie. 
Po nabożeństwie w kościele źwierzynieckim dokonał po­
święcenia X. kan. T u p y  w asystencji kilku księży, 
w obecności radcy dworu p. B o b o w s k i e g o ,  inspe­
ktora szkół okręgu zamiejskiego p. E l l i n g e r a ,  człon­
ka Rady szkolnej okręgowej p. A. J ó z e f c z y k a ,  na­
uczycieli szkół sąsiednich, reprezentacyi gmin i licznych 
gości. Stosownie do okoliczności przemawiał X. Tupy, 
pp. Bobowski i Ellinger, oraz nauczyciel p. Ferd. Ba- 
da ń c z y k .  X. Tupy znany, jako poeta czeski pod pse­
udonimem Bolesława Jabłońskiego, odczytał w końcu 
swej mowy wiersz na cześć p. Michała Ł y s a k o w ­
s k i e g o ,  naczelnika gminy żwierzynieckiej, który kie­
rował przebudowaniem i odznacza się wielką gorliwo­
ścią około dobra szkoły i gminy. Uroczystość zakończył 
śpiew dziatwy szkolnej.

—  Wczoraj rano znaleziono przy gościńcu warszaw­
skim w pobliżu fortyfikacji i urzędu cłowego w Węgrz- 
cach chłopa bez życia, niewiadomego nazwiska, praw­
dopodobnie przemytnika z Królestwa Polskiego. Żandsr- 
merya zarządziwszy śledztwo, dowiedziała się, że czło­
wiek ów znaleziony był już onegdaj pijany przez trzech 
obotników fortyfikacyjnych, którzy go podnieśli, popro­
wadzili nieco dalej i porzucili, zabrawszy mu czapkę i 
pasek, a jeden z nich kopnął go parę razy w głowę. 
Robotników tych Opryehałę i Filipa Łabusia z Mszany 
dolnej oddała żandarmerya sądowi.

—  P o d g ó r z e  22go listopada.
Byłoby pożądanem, aby Rada gminna Podgórza, po­

leciła wybrukować chodnik na poprzek drogi od Schle- 
singera ku mostowi, t. j. od rogu domu „pod Jeleniami" 
do domu p. Żabieńskiego, aby go połączyć z drugim 
chodnikiem, co ułatwi wolny ruch przechodniów narażo­
nych na przebywanie rozrobionego błota.

—;  Polskie towarzystwo akademickie w Wiedniu 
„Ognisko" obchodzić będzie d. 27 t. m. wieczór w sali 
„Grand Hotel" pamiątkę zgonu Adama Mickiewicza a 
zarazem dziesiętą rocznicę swego założenia wieczorkiem 
muzykalno-literackim, na który wstęp jest wolny za bi­
letami. Dostać ich można w lokalu stowarzyszenia, Ro- 
thenthurmstrasse 12, piętro 3eie.

—  J a s ł o  2 Igo listopada.
(M .) Grono oficerów stojącego tu załogą pierwszego 

batalionu pułku arcyks. Wilhelma chcąc mieszkańcom 
Jasła zrobić przyjemność, a zarazem dopomódz ubogim 
uczennicom tutejszej szkoły ludowej, urządziło koncert 
instrumentalno-woka ny, w którym udział wzięły, pod- 
pułkownikowa p. Artnerowa, p. Dąbrowska i umyślnie 
na ten cel sprowadzona muzyka wojskowa tegoż pułku 
? Sala była przepełnioną. W czasie adwentu
i "J? 8° Pootu mamy nsłyszeć kilka publicznych od-
esytów. Karnawał n u  być także ożywiony.

— N a n o k  20go listopada.
Wykaz trzeci datków na budowę kościoła parafialnego 

obrz. łac. w Sanoku zloż nych na ręce proboszcza X. Cza- 
szyńakiego: Dekanat obrz. łac. Bobowski w Korzenicy 
5 złr. 50 c,; parafia obrz. łac. w Giedlarowy 4 złr.; 
Kasa oszczędności Lwowska 500 złr.; X. kan. Cybulski 
proboszcz ob. ł. w Staromieściu 15 złr.; X kan. Cza- 
szyński z Sanoka z subskrypcji 5 złr.; X. Jan Chilla 
i X. Jędrzejowski wikary paraf. 2 złr.; p. Leon Stu­
dziński starosta Sanocki 10 złr.; p. Kazimierz Skwier- 
czyński starszy radzca skarbowy przełożony dyr. skarb, 
w Sanoku 10 złr.; Dekanat ob. ł. Czortkowski w Trem­
bowli 10 złr. Razem 561 złr. 50 c. Wraz z dawniej- 
szemi składkami 771 złr. 52 c.

—  Donoszą nam, że d. 17 b. m. odbył się w Wie- 
dnin w kościele św. Karola pogrzeb Dra Wincentego 
Aleksowicza, rodaka naszego, który urodził się 1812 r. 
w Wysowy w powiecie Gorlickim i w Jaśle chodził do 
szkoły, a następnie jako lekarz, założył pierwszy w Wie­
dniu szpital bezpłatny dla dzieci pod wezwaniem św. 
Józefa, który następnie wsparty datkami jego i osób 
zamożnych, rozwinął się znacznie. Osjął on później fabry­
kę zapałek po teściu swoim Romerze.

—  Nr 47 Gazety lądowej warszawskiej zawiera: 
Uwagi z powodu zmian zaprowadzonych w sposobie roz­
poznania niektórych spraw cywilnych; — Kronika cywil­
na; —  Sądownictwo gminne; —  O najnowszych usiłowa­
niach poprawy procesu austryackiego (dok.);— Wiado­
mości bieżące krajowe i zagraniczne; —  Przewodnik 
sądowy;—  Odcinek: Rys organizacyi władz sądowych 
podług ustawy d 20 listopada 1864 i postanowienia o 
wprowadzeniu reformy sądowej w Królestwie Polskiem 
z d. 19 lutego 1875 r. (ciąg dalszy).

—  Nr 541 Klotów zawiera: „Bakałarze," powieść 
Adama P ł u g a  (c. d.) (z ryciną); —  „Trzy miesiące 
w Czarnogórze," przez J . G a j e w s k i e g o  (dok.);— 
„Kronika lwowska" przez Wł. Z.; „August Jeske" przez 
K. Wł. W ó j c i c k i e g o  (z ryciną); —  „Korespondencje: 
(z Krakowa, z Berlina);" —  „Sonet" Michała Anioła 
Buonarottego, (wiersz) przekład Adama P ł u g a ;  — 
„Grobowiec Wiktoryi Bakałowiczowej na cmentarzu po­
wązkowskim (rycina);— „Kandydatura duńska w czasie 
bezkrólewia po Michale Wiśniowieckim;" — „Wystawa 
przemysłowo-rolnicza w Stanisławowie" rysował z na­
tury W. G r a b o w s k i  (rycina);—  Przegląd polity- 
czny;—  „Od Buga do Boha" wspomnienie z podróży, 
przez Edwarda C h ł o p i c k i e g o  (c. d .) ;—  „Wiado­
mości bieżące z pola literatury, nauki i sztuki."

—  Zajmującą i bardzo pouczającą statystyką gry w 
loteryę liczbową we Włoszech znajdujemy w ostatnim 
numerze czasopisma naukowego Aueland. Wiadomo, że 
jedynie w Austryi i we Włoszech podkopująca moraluie 
i materyalnie ludność uboższą, gra w loteryę liczbową 
jest dozwolona ze względu na znaczne zyski, jakie skarb 
z niej ciągnie, a ciała prawodawcze obojętne są na to, 
jak wielce loterya ludność demoralizuje. Na podstawie 
dokładnych danych statystycznych czerpanych z urzędo­
wego rocznika ministerstwa skarbu, wykazuje autor po- 
mienionego artykułu, iż całe Włochy podzielone są na 
7 okręgów loteryjnych, znajdujących się w Bari, Flo­
rencji, Neapolu, Palermie, Rzymie, Turynie i Wenecji. 
Liczba istniejących obecnie kantorów loteryjnych wynosi 
aż 1775; najwięcej jest ich w okręgu Neapolitańskim 
(528, czyli 1 kantor na 6,390 mieszk) i Palermitań 
akia (355, czyli 1 kantor na 9,384 m.), najmniej zaś 
w okręgu Weneckim (175, czyli 1 kantor na 22,307 m.) 
i Piemoncie (227, czyli 1 kantor na 29,289 m.) Wi­
dzimy więc z tego zestawienia, że mieszkańcy dawnego 
królestwa Obojga Sycylii, którzy, jak wiadomo, na bar­
dzo niskim stopniu oświaty i moralności stoją, najna­
miętniej oddają się grze w loteryę liczbową; przeciwnie 
zaś w północnych Włoszech, gdzie cywilizacya pod ka­
żdym względem jest wyższą, zapał do gry .znacznie 
chłodnieje, bo w Piemoncie ludność pięć razy mniej na 
loteryę stawia niż w Neapolitańskim. Jeżeli weźmiemy 
przeciętną liczbę z przytoczonych cyfr, wykaże się ude­
rzający fakt, że na 14,740 mieszkańców we Włoszech 
przypada jeden kantor loteryi. Cyfry te niestety prze­
mawiają aż nadto dobitnie, ale stają się jeszcze zrozu- 
mialszemi, jeżeli porównamy je z innemi liczbami, wzię- 
temi także * autentycznego źródła. Otóż w r. 1872 
istniało w całych Włoszech tylko 278 kas oszczędności, 
a ponieważ ta liczba do dziś dnia małej zmianie uległa, 
przeto liczba kantorów loteryjnych przewyższa s z e ś ć  
razy liczbę kas oszczędności, bo jeden kantor loteryjny 
przypada na 14,740 mieszkańców, a jedna kasa oszczę­
dności dopiero na 96,407 m. W ślad za tem idzie 
także oświata ludu, gdyż zawsze pokazuje się, że gdzie 
procent mieszkańców niepobierających nauki jest wyso­
kim, także i zamiłowanie do gry loteryjnej znaczniej jest 
rozwinięte niż w innych miejscach. Na 100 poborowych 
do wojska wypada w okręgu Neapolitańskim 31, w Pa 
lermitańskim 25 a w Syrakuzie zaledwie 18 umieją­
cych pisać; w północnych zaś Włoszech, mianowicie w 
Weneckim wynosi liczba nieumiejących czytać i pi­
sać 55, w Weronie 42 a w Medyolanie i Pawii tylko 
34 i 31 na 100. Statystyka kryminalna mogłaby nie­
zawodnie wiele przykładów dostarczyć, że gra w loteryę 
pociąga za sobą próżniactwo, pijaństwo, kradzież i inne 
występki, co najlepszym dowodem, jak szkodliwie na 
lud wpływa. Ciekawych pod tym względem rezultatów do­
starczyłoby porównanie Galicyi z Włochami.

—  Wychodzące w Brunszwiku czasopismo Globus 
umieściło w ostatnim Nrze. chlubną wzmiankę o To­
warzystwie Tatrzańskiem i jego czynnościach tak doko­
nanych jak projektowanych na rok przyszły. Przy spo­
sobności wydania dziełka „Tatra-Ffihrer" Schernera, 
zwraca uwagę na nasze góry i poleca turystom niemie­
ckim w gorących słowach zwiedzanie tej ślicznej krainy 
alpejskiej z wielką ilością jezior.

T e a t r .  Dziś we wtorek dnia 23 listopada, po 
raz trzeci, dramat historyczny w 5 aktach, Dr Adama 
B e ł c i k o w s k i e g o ,  uwieńczony pierwszą nagrodą na 
konkursie krakowskim r 1874/5: Król Mieczysław U  
(Gnuśny). Początek o godzinie 7ej.

—  Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
otwarta codziennie od godziny 1 lej do 4ej prócz ponie­
działku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dni powsze­
dnie 30 centów.

—  Dnia 22 listopa rano śnieg obfity, potem deszcz; 
termometr od 0'2 doszedł do 1*4 R. Barometr idzie 
w górę; dnia 23 listopada o godzinie 6ej rano stan 
jego był 327*42, termometru 0 6 R. Wiatr zachodni.

— We środę dnia 24 listooada: Śgo Jana od Krzyża 
wyznawcy.

•Hpttontvt, pncByił i feaattoi.
Wiadomości

* Mira Izby handlowo-przemysłowo krakowskie! 
o targu zbożowym na Baranie i Kleparzu 

dnia 22 do 23go listopada.
Z powodu nadzwyczaj zepsutych dróg komunikacyj­

nych dowóz zboża na komorę Baran na targ w dniu 
wczorajszym odbyty był nadzwyczaj mały, i to najwięcej 
z małych posiadłości i średniego gatnnku, gdy celnego 
był zupełny brak.

Płacono za pszenicę ossrwoną 237 funt od 36*—

lo 40 złp., białą od 37 do 41 zip., żółtą od 32 do 
38 złp., żyto piękne 327 funt. od 28 do 30, po­
ślednie od 26 do 28, jęczmień dla krupników 202 f. 
od 26 dc 27 Va, na paszę od 24 do 26 złp., owies 138 f. 
od 15 do 17 złp.

Tendencja i ruch na dzisiejszym targu kleparskim 
były dosyć mdłe, a ruch i obrót słabe. Kapców zagra­
nicznych zaledwo kilku było na targu. Ceny chwiejne 
utrzymują się dalej. Pszenica celna osiągnęła ookolwiek 
wyższe ceny, gdy gorsze gatunki trudne były do po­
zbycia. Żyto utrzymało się przy cenie z przeszłego targu, 
gdy jęczmień cokolwisk niżej płaeono. O owies popyt 
zmniejszył się.

Płacono za pszenicę czerwoną 170 fun t od 8*75 
do 9*50 złr., białą od 9’—  do 10 90, żółtą od 8*25 
io 9*50, żyto warszawskie 160 fun t od 7*—  do 7*30, 
żyto podolskie od 6*—  do 6 75, jęczmień dla browarów 
140 f. od 6*50 do 7*— , na paszę od 6*—  do 6*40, 
owies 100 funt. od 4*50 do 5*— , groch 180 funt od 
8*50 do 10*50, fasolę od 8*— do 12.50, rzepak 150 f. 
od 12*50 do 13*—, koniczynę czerwoną 150 f. od 40 
do 46 złr., białą cd 50 do 70 złr.

Sprawozdanie 
z posiedzenia Izby handlowo-przemysłowej krakowskiej 

z dnia 17-go listopada.
Przewodniczył prezes Izby T. B a r a n o w s k i .  

Obecnych radców 15. Kom isars ministeryalny radoa 
dwora J . B o b o w s k i .

Po przyjęcia protokółu poprzedniego posiedzenia 
uwiadamia Csłonek Isby, otrzymujący zarząd kasy 
p. A. M e n d e l s b u r g ,  że z funduszu akadem ii 
handlowej wylosowaną została jedna obligacja inde* 
m nm cyjna na złr. 1000 m. k. co przyjęto do wia­
domości.

Stowarzyszenie przemysłowe fabrykantów w B a- 
łej uprasza I ib ę  o poparcie wnieiionej do Rady 
Państwa petycyi co do wypowiedzenia szkodliwych 
industryi krajowej traktatów  handlowych z zagra­
nicą i ochrony tejże miernem cłem z&kazowem. Po 
wyczer^ująuem przedstawieniu sprawy przez r<fa- 
renta i odczytaniu kopii petycyi zabrał głcs M c u -  
d e l s b u r g  i przedstawił, że jakkolwiek I ;b a  han­
dlowa K rasow ska zawsze i przy każdej sposobno­
ści wyzaawałs zasady wclnego handlu i su sady tej 
w memoryala przedłożo jym ministrowi hnndlu i w 
ostatnich czasach broniła, uchwała dzisiejsza Izby 
oo do poparcia petycyi stowarzyszenia przem ysło­
wego fabrykantów w Biały posłuży mu za w jr s i  
ostatecznych życzeń Izby i jej stanowiska w tf j  
kwestyi.

P. Ja l. E p s t e i n  uważa rzecz tę o tyle, za prze­
sądzona, o ile rząd pójdzie za rokowaniami z rz ą ­
dem W ęgierskim pod tym względem niejako przy- 
gotowanemi, a  dla miłości jednego m iasta, jak  B ia­
ła , polityka cłowa wyjątku stanowić nie będzie. 
Dlatego niepodobna przemawiać za wyższem cłem 
od obecnego d la  obrony industryi krajowej.

P . Stanisław  F  e i n t  u c h uzasadnia słuszność ujęcia 
s ię z a tą ż  induatryą, w okręgu Isby poparcie znaleśó 
mającą, zwłaszcza, że tu  nie o surowe płody lub 
półwyroby ale o fabryozny wyrób idzie.

P. Ludwik Z i e l e n i e w s k i  podnosi, że wobeo 
popieranej od la t kilkunastu przez Izbę krakowską 
zawszs polityki wolnego handlu, nie można obecnie 
jawnie popierać cła protekcyjnego. W ykazuje że t a ­
ka protskeya wychodzi na szkodę cgóło i pragnie, 
sby z uoiknieniem wszelkiej dwuznaczności uchy­
lono się od czynnego poparcia takiego domagania.

P. Jan  G o t  z uważa złe w tem, że w m iarę niedo­
boru podatkowego po wypadkach r. 1873, rząd  bę­
dzie w alternatywie albo podniesienia ce ł, albo 
też pokrycia niedoboru ołowego podwyżką podatków 
dla zrównoważenia źródeł dochodów pańBtwa.

J. S a l o m o n  (r. Tarnowa), nie sądzi, aby sto ­
sunki po roku 1873 usprawiedliwiały powyższe wy- 
tnBgania, bo np. konwencja angielska i inne t r a ­
ktaty handlowe zaw arte były przed r. 1873, nie 
zawiniły więo ani „K rachu" ani jego następstw.

Poseł Izby A. M e n d e l s b u r g  przypomina, że 
rząd w tej kwestyi dotychozas zupełaie jeszcze 
swego zspatryw nnia nie wypowiedział i że dopiero 
po odpowiedzi na interpelację w Radzie państwa 
przez nosłów z prawicy wniesioną o zam iarach 
rządu dowiedzieć się będzie można..

P r e z e s  podnosi, że nie należałoby mieszać po­
litycznych pobudek delegacji, z zadaniem Izby han­
dlowej. W uzasadnionej z swego stanowiska in te r­
pelacji posłów prawicy nie było tyle mowy o za­
sadzie wolności handlow ej, ile raczej o ochronie 
rolnictwa i drobnego przemysłu. N:e można więo 
przesądzać, co reprezentacyi Psń»twa przez wzgląd 
na potrzeby ogółu i indu«t*yi fabrycznej uczynić 
lub uwzględnić wypadnie. I  ba hm dlow a zaś nie­
zależnie od tego opinię swoją wyrazić powinna, zgo­
dnie z przekonaniem i poprzed iemi spraw ozda­
niami.

P. Tad. T a r a s i e w i c z  uważa w interpeiacy; p ra ­
wicy jednak tę  śluzówkę, że przeciwną jest w z a ­
sadzie cłom zakazowym; dla tego stawia wniosek, 
aby Izba obstając przy wolności handlowej, (z k tó ­
rej zawsze wychodziła w przedst*wiernych swoich) 
oo do traktatów  handlowych wstrzym ało się od 
dpdatniego poparcia petycyi, zachowując się b ie r­
nie, zwłaszoza, że dawniejszo w tym względzie 
przedstawienia czyniła B iała prze*; Izbę bardlow ą 
w Opawie; do której się stowarzyszenie bielsko- 
bialskie z pomijaniem Izby krakowskiej zawsze 
udawało. *

Po dłuższej dyskusji, wniosek ten prawie jedno­
myślnie przyjęto.

P . Gustaw B a r u o h  podnosi, że wobec mającego 
się odbyć w przyszłym miesiącu zjazdu delegatów 
Izb handlowych w Wiedniu, należałoby Członkom 
z Krakowa dotknąć kwestyi: a)  tary f kolejowych, 
k tórą mówca obszernie uzasadnia i zapowiada, że 
Izba kupiecka ogłosi temi dniami otwarty memo- 
ryał do m inistra handlu, wyświecająo krzywdzące 
postępowanie kolei K arola Ludwiks co de K rako­
wa przy przewozie zboża; tu d zk ż  b) potrącania 
procentów biernych przy obliczaniu fasyj dochodu 
zarobkowego. Delegaci Izby ad  a) przyjęli wnioski 
p. Baruoha do wiadomośoi i popsro ia; co do b) 
zaś dla hezowocnnśoi tychże w obec praktyki i u- 
stswy, myśl ta  jak  na teraz nie znalazła poparcia 
większości.

Na asesorów senatu handlowego w Tarnowie, u- 
cbwalono Sądowi tamecznemu przedstawić po trzech 
kandydatów, wedle wniosku członków z Tarnowa i 
ułożono porządek tego terna dla sądu.

Załatwiono odezwę starostw a Wielickiego ca do 
obliczenia metrycznego przy wymiarze cp la t od 
napojów, wedle zestawienia p. Gwiazdomorskiego, 
profesora rachnnkowośoi i nauk handlowych w z a ­
kładzie technicznym.

Na podanie Józ. Henigszm ida o nabycie jego zbio­
rów naukowych za 5000 złr, d la  przyszłej ak ad e­
mii handlowej, odpowiedziano odmownie, jako 
na przedwozesne.
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Poczem odczytano nowo nadeszło pisma oo do I skałę, którai u nas

zamknięto poridzozio przód godria, 9 |® ^ J f f > J S S L S S , ^ S S S S S ^ S * ^ 2 S f S . -
łanio tych „p rądów ".

»  Palsw r i .  p o t p o H ’* ^
J. Męcineki.

.Zmąmk- i Towarzyttwo m ajonych ula-I ^ " S S 2 “

TRESC OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskiej z dnia 19 listopada.

— r  . . .  - . . P o s a d y  Praktykanta w odziała chorób chirurgi-
jp . . , ------------ , r  — P- Dr Zgóraki —  powet««y Lznych Śgo Łazarza w Krakowie, podania do 15go grn-

pieczen w  Krakowie. jednak Towarzystwa zaliczkowe" i tu ich wyliczt; I dnia _  Kasyera starszego, 2 adjunktów i 2 oflcyałów
Od Prezesa Rady powiatowej Tarnowskiej ode 18. Jaki „bezpośredni" lab „pcśr.dń" * pyoW|w krajowej kasie we Lwowie, 

braliśmy następujące pismo, które z porodu braku lwowska spółka wywarła na powstanie tych Towa

■ * * £ £ •  * a -  a f t  % s  w  *  *-*«<» - « * • + +
znajduje się „Roozaik spółek gospodarczych i za- zdołał. Czy autor tego powiedzieć nie ohnal, ozy HOTEL KRAKOWKI: Juliusz Hulanicki z Medyki, 
robko4ych w Galicji i W ks. Krakowskiem zt może nie mógł, w to nie wchodzę. W każdym ra* Jan Dobrzański ze Lwowa, Marya Jnniewicz tJan Kóhler, 
rok 1874“, ogłoszoisy o r s c z  Dra Alfreda Zgórskiegc. ue szkoda, że nie określił bliżej, jak to się w pra I Ryszard Rouff, Julian Zakrzewaki, August Maywood i 

N<e jest zamiarem mci® dotykać krytycznieUtyoe manifestowały owe „bezpośrednie" lub „po-1 Elżbieta Skalska ze Lwowa, Stefin Buszczyóski z Dre- 
przedm otów zawa-tyeh w „Roczniku", chcę tylko średnie" wpływy spółki lwowskiej, co to ona zro- ln8) Eliza Bonn, Henryk Jarecki, Karolina Gilewicz. 
podnieść głos przeciw zupełnemu pominięciu wy biła? jakie i gdzie dawała instrukcje, którym Amalia zion, Karolina Gilińska, M. Wojnowski, Anna 
bitiych i zdaniem mojem nej ważniejszych czynno spółkom dala inicjatywę da założeniaiSię t którym v?achs 
śoi Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeń w Kra-1 znów, w jakiej ilości i z jakich źródeł dostarczy s 
knwi? w »•»>,•! i „wurninfii dla krain scrawie two-1 kapitałów obrotowych i t. d.

ze Lwowa.

(X a d e ila n e .) (2846)kowie w ważnej i żywotnej dla kroju sprawie two  ---------------    „ . . .  . . .
rżenia smółek zarobkowych i gospodarczych w Ga- W tej mojfej niewiadomości pocieszam się tern 
lioyi i W ks Krskowskiem. tylko, że w licznem zapewnie znajduję się towa-

Nie myślę dociekać, z jakich pcwcdów Dr Zgór- rzystwie również nieświadomych, bo mało kto sa- 1864 r. promesy złr. 3*, ___
aki pominął zupełcem milczeniem roboty, pcc% 1 pewne wie lub słyszał ohooiaż cokolwiek o wpiy' 11839 V* losu pr. złr. 1050 -2 'główna’wygrana 280,000 złr
tkow rie  i pomoo fin»nsową Towarzystwa W zaje-lwbh i działaniach scółki lwowskiej. v i o l  Dwie s z t u k i  razem tylko złr. 13; losy pań-
mnych Ubezpieczeń, jaką toż Towarzystwo niosło I Uważam za notrzebne nadmienić, że z owyon lo Iatwowe z 1839 r. będą jeszoze tylko t r zy  os t a t n i e  
i ciągle niesie Towarzystwom Zsliczkowym przyITowarzystw i Kas zaliczkowych wywożonych przez| r 8 f _ c i ągnię t e ,  
zawiązywaniu się i organizacji takowych — deść, I Dra Zgórskiego, które to miały powstać pod wrły-1 
żo w całej swej praoy jednem słówkiem nie wspo- wami „pośradaietni" i „bszpośredniemi" spółki* 
mniał nawet o czynnościach i zasługach, jakie To llwowskiej, 9 zaopatrzyło Towarzystwo wzajemnych 
warzyetwo Wzajemnych Ubezpieczeń oddało już ubezpieczeń pożyozkami jak dotąd w łącznej sumie 
dotąd w tej sprawie. 22,000 złr. Żs oprócz tego Towarzystwo #ubez-

P. Dr ZgórBki uważa to za „ p r ą d  oz a s u "  i|pieozeó wpłynęło na zależenie i udzieliło

"eLJciągnienie 1 grudnia głó- 
8 B | ifna wygrana 200,000 złr.

Nyitrai $  Oomp. w Wiedniu. 
Stadt Wipplinger straszę Nr 45.

( N A D E S Ł A N E ) .
_    _ fuudu-

szoreśTiwy' z w rot s ie c z n y , T  o”d r? 1877 d wierć I stów ̂ 28 liczby których o wielu piszące-1 W S * y s t k l m  c ł l o r y m  p r z y w r a c a  s i l ę
wz i ę t o "  się u nas energiczniej do zakładania I mu Dr Zgórekiemu nic nawet nie wiadomo, że i  z d r o w i e  l e k a r s t w  i  feo  sz tó w  

•"półek zarobkowych i gospodarczych. istnieją n. p. w Nisku, Ropczycach, L jń m ie  it.d. I R e v a l e f t c l f e r e  d u  B a r r y  *  L o n d y n u
Ais któż to się wziął ? Nie chcę bynajmniej za Pisząo powyższych słów psrę, nie chcę zmoiej-1 żadna choroba niemogła aig oprawi od 28 lat delikatnej 

noznawać norąoego udziału cojedynazych obywateli ssać zasług niczyich, położonych przy tworzeniu i RsoaLsseihe d» Sorry która usuwa bezleków i ^ tó w  ws*j- 
r a r p T a t o w y c h ,  stanowczo jedrak twifr- rozwijaniu tych ^ ^ n y c h  in ^ tacy j jędz* U .  £ * »  ż ^ o w j ,
dzić mogę, opierając Bię na dataob, Cjfraoh 1 fak- jednak, że słuszność nakazuje oddać OO Bię ko I niestrawność zatkanie, rozwolnienie, bezsenność, oełabienie, 
tach dokonanych że przedswBzystkiem w z i ę ł o  należy, a więc w pierwszym rzędzie iowarzystwu hemoroidy) wodną pUOhlinę, febrę, zawrót głowy, uderzenia,

j .  fpffu Towarzystwo Wzajemnych Ubszpie Wzajemnych Ubezpieczeń w Krakowie należy się nudności i wymioty nawet wśród ciąży, diabetes, chudniecie,
'  wdzięczność i uznanie, że p i e r w s z e  w gzersiym Świadectwa prof. Dr Wurzera radcy zdr Dr Angelateina,

Jeszcze w reku 1869 Rada nadzorcza na wnio- zakresie wzięło inicjatywę, dało pracę, pofarde. I ̂ S ^ ^ a S .  d T f i Ł  fSeu'iSnyoh d'ost&ych
sek Dsr^ksvi upoważniła tikowa do zebrania po potrzebna wskazówki, a wreszcie pomoo finansową l oŝ  przesyła się na żądanie bezpłatnie.
tr»Ahn{„b m .tw m iłów  i rozooczeuia robót pm go- dla liosnyóh towarzystw zaliczkowych, które za- Skrócony wyoiąg z świadectw.  Świadectwo trzebDych mataryałOW 1 rozooczęua rouut . ’ „„i..., ł.-*- La Roche sur Ton 30 lipca 1868. Pańska RevaJesciftitowawozycb. Dyrekcya eaergicznie wzięła się dc I kładrły oię przeważnie na wzór Towarzystwa *.a p a  Rocne sur^i ;  ,Ł 1A
roboty. O ile mi wir.domo, szanowny Dr Macbai- kowanego, s  liotpa taki

tek obfite^wyda^miał^owocef ^edL^z^yrefetc-1 warciystwo wzajemnych ubezpieczeń udzielało swo-175",877 FI. Eóller c. k. zarządca w'ojskowy ŵ W. Waradynie

rów skomunikował się osobiście z znanym Sohultzc icb nd ,' a ^ E ó w ’ lu b ° in ^ 3hZ!w-lywc" TMcetaer,^tach^TV ub^^sfej7zko^ hSdl. W Wiednia!
z Dclitsnh a po odbytej z nim konfarencyi i ze- dnictwem swoich delegatów, lub innych wfływo I cierpieó piersi w wysokim stopniu i osłabienia nerwów.— 
liairnieciu ieco rady, przygotowano druki, księgi, wych a czynnych ludzi na prowincyi, albo wprostlgsjis. Panna de Montlouis z niestrawności, bezsenności 5 
inatrnkrve wyrobiono wzór statutów. Wydaną od siebie informuiąo i pouczająo chętnie zgłasza- chudnięcia.

M .  0 w .}m a .  m .  T y m p . t .  f t .* £
kowych w tysiąoach egzemplarzy rozrzucono pr °8“j?w^ 0- rudach i wskazówkach o-1 »  «■ 1 Ł 2 * •  50 °- 8 1 4 *■ 50 c-> 5Ł 10 zh > 12 1 20krain aby zaznajomić publiozność z naturą i uży- Nie tylko jednak na radaofi i wskazowucn o I J4 ( 36 ^  Biszkopty Beralescióre w puszkach po 2 rfr. 
ta-iznnśoift tych zbawiennych a nieznanych prawie graniczyła się pomoc Towarzystwa wzajemnych u- Uq o i 4 złr- 50 0< Bewdescióre chocolatóe w Ubliczkach i 
wu* - * ”  • - - « '  • ■ 'bezpieczeń, w niejednej bowiem miejecowoośoi po- pr08zkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 centów, na 24 filiżanek

72618. 
Reralesci&re Cho-

kupców, 
za za-

(2430)

PRZEGLĄD POLITYCZNY.
D epu te  tdegrajlew*'

whttvstwo zaliczkowe dla nowiatów Krakowskiego bezpieozeń na pożyczki dla spółek zarobkowych i I we wszystkich miastach u znanych aptekarzów i 1
i Chrzanowskirg i. Na ten cel wyznaczyła Radn gospodarczych wynosi dotąd 233,500 złr. Aby nie I z Wiednia uskutecznia sę przesyUta w różne strony
z funduszów ogniowych pożyczkę w sumie 10,000 przedłużać niniejszego pisma nie wymieniam po-luer**- • v
złr. (oprócz kosztów organizacji). Itóra to kwota szczególnych miejscowości i oyfr pojedyńczych;
była później w miarę potrzeby Towarzystwu Za-1 znajdują się one dokładnie spisane w księgach ra- 
lioskowemu dostarczaną, a po wyczerpaniu tako-1 chutikowych Towarzystwa ogniowego. _ 
wej pozwolono na dalsze potyczki, które w naj-1 Dr Zgórski w rachunku spółek zaliozkowych na 
wyższym peryodzie doszły do 32,000 złr. Szło rok 1874 pod literą A )  zamieszczonym wykazuje, 
bowiem o to, aby pomyślnym rozwojem krakc- że ogólna suma „kapitałów obcych" lokowana 
m w „ o  Tow. Zaliczkowego zachęcić inne miejsce w spółkach wszystkich razem wynosi 1,184,001 
wośoi do tworzenia podobnych inatytucyj. ”ł” QA * *“ ;' w nnw*«d*.AtBm Towarsvstwr.

Na posiedzeniu ogólnem Towarzystwa 
odbytem 31go maja 1869 r., ś. p. br. 
torki, prezes Towarzystw, z ^ d o m i ł

s & b :  a r s L Ł B r f t i s Ł :  w  b r B w a f f s S w ś W *
tę do wiadomości.

3̂ ̂ strcznia ̂ 1870 zostało otwarta pierwsze I szczyt być członkiem Rady Nadzorczej Towarzy-1 nycb, 
izyrh rozmiarów i doniosłości Towarzystwo stwa wzaiemnyoh ubezpieozeń w Krakowie, uchwałę nycm

ogłoszonem za pierwszy rok istnienia Towarzystwa _
czytamy: Tnae nowiaty w Galicji postępując v  I i jego zarządu, me moje. . -
ślad tutejszego Towarzystwa.... zawiązały * wpro I Nie chcę przypuszczać, aby Dr Z ^rsk i prze-1 roku.
wadziły w życie Towarzystwa Zaliczkowe, a mi»-1 milczsjąc zupełnie o szerokiej działalnością lowa-
nowicie w Rzeszowie. Stanisławowi?, Lwowie, Ni 
sku, Toporowie, Tarnowie, Gorliaacb, Dąbrowie i id

rzystwa* wzajemnych ubezpieczeń na tem polu, zro-1 Wiadomośoi nasze a Mwanfu 'h r^P c-

Towarzystwom tym odstąpiła Dyrekcja ksiąg, d m- 1 te E ć S e K t ^ H r z a ^ ^

*— r— jsss  m u su
- t e ' ! ,  ffiszssrnio do

pod względem zaprowadzonej u nss maBisulacyi." 
Tyle z pierwszego sprawozdania. Ja dodam, żo 
wszystkim tym Towarzystwom Zaliczkowym zawo 
towsła R*,da nadzorcza przyjść w pomoc z faudu 
szów ogniowych pożyczką deść znaczną, aby umc 
żliwió im dsiałaleeść idowmódz d« rozwinięcia się 

Może więo sam „ p r ą d  czasu"  baz umiejętneg* 
poparcia i pt/mocy finansowej nie wystarczyłby d 
osHg iięośa tych lezultatów, jakie dziś widzi* 
Wiemy bowiem, że nieraz żywo nawet płynące 
bardzo szlachetne „ p r ą dy"  rozbijają się o t ward

ny czytelnik przyznać

I S / Ś Ł I U T O S r a  ZXI™’ S  ao -k .e .ty r.ach o d a i.i.
ważnie to w znacznej częśoi należy Towarzystwu . . .
wrajemnyoh ubezpieczeń w Krakowie; nie można przemian obiegiją P0 - - ; -_ rAł : Bałkańskim
więc przypisywać takowej ani „prądowi czasu" ani pisze: Ciągłe zamieszki na p^wysp,e Bałkańskim 
,spółce lwowskiej" ani wreszcie szczególniejszej j wyrodziły ostatniemi czasy m 6 p g

planach i krokach państw półnoonyoh, przy któ-1 dry ludnością powszechna; co do Katalonii zaś 
rych urzeczywistnieniu gabinet austro - węgierski szczegółowo, zaręcza Campos, że niema tem już 
miałby przydzieloną sobie szczególną rolę. I tak do- an; j dnrgo oddziała powstsńozego, wszyscy kabe- 
niosły dzienniki o projektach reformy mających wyjść I cyłonie (dowódzoy ksrlistowsoy) albo się ttawili 
z Austro-Węgier, które sohodzą do ustanowienia do obozu rządowego albo przeszli do Francyi; 
ramisyi pokojowej; donoszono o zamiarze okupa- gdzieby zaś ukazywali się jeszcze w rozpri.sTesiu 
oyi lub interwencyi, gdzie znów wojsko austrya- niektórzy „złoczyńcy", tam wytropić ich aw fo- 
okie miało przeważną grać rolę itd. Możemy z pe- ipolite ruszenie Somatów. Jak zwjkle, tak i w tym 
woością na podstawie autentycznych wiadomości razie po obu stronach, karlistowikiej i rząr*ew«, 
oświadczyć, że powyższe i wszystkie inneftym po- jest niewątpliwie przesada w tych twierdze-iscb; 
dobne wieści, w różnych wersyach podawane nale- bez przesady jest obyba zapewnienie pochodzące 
żą do rzędu bajek. z|źródła karlistowskiego, że Camposowi nie p-.wio-

Toż samo pismo przynosi list z Petersburga na- Ho się zorganizować pospolitego ruszenia Soca- 
lissny przeciw Timeeowi i jego wykryoiom z cza- tów. W tem zapewnieniu mieści się jednak pcAre­
sów wojny wschodniej. Jest to jednak tylko histo ldcie zarazem wysranie, że ksrlizm zuarrni™ o- 
ryozne wspomnienie, dsiś puszczone z okazyi stare I słabł w Katalonii, skoro Campos mógł wególe po- 
Turcyi. I myśleć o pospolitem ruszeniu przeciw ukrywającym

Niemniej dzienniki peszteńskie powstają przeciw się resztkom karlistów. Z źródłi karlistowskiego 
oogłoskom o interwencyi amstryackiej w Bośni i loohodzi także zaprzeczenie podanej wczoraj przez 
leroegowinie, a urzędowe i półnrzędowe obrażają się i&a depeszy o obłożnej^ chorobie don Carlosa 

z powodu przypisywanej hr. Andrass?mu roli policjj wskutek spadnięcia z konia, 
nego wykonawcy postanowień trzech rządów półno- Jak donosi lt Monde z Rzymu, clwóob ztgerza- 
cnycb. Hr. Andrassy miał stanowozo oświadczyć się «ych ssbizmatyków armeńskisb, biskup Nuromedyi, 
przeciw wszelkiej interwencyi, a okupacya byłabj S^ndalgi i O. Hovian, uroczyście zrzekną się nłę- 
zdaniem jego tylko interwencją osłoniętą. Wogóle łów swoich przed kardynałem Franchi, pre faktem 
w miarę, jak dzienniki angielskie zaczynają się o- Propagandy. .
świadczać przeciw polityce wschodniej trzeoh rzą- Ze wrględu na obawy w otoczeniu księcia jvaiu  
dów, urzędowe austryaokie i rosyjskie dzienniki w I idy ach wzniecane, które miały nakłonić ąroie- 
mniej są miliząoe niż dawniej; wzelako ogranicza- -vicssa do spiesznego powrotu, urząd spraw ind>]- 
ą się tylko na odpieraniu mylnych doniesień, ale I ikich w Londynio przesłał rządo*i indyjskiemu 
pozytywnego nio nie piszą o działaniu trzech mc- i iświadozenie, iż polityczne zawikłania nie dsją pc- 
carstw s przymierzony oh. woda do obaw, a w Europie nic nie zesiło, coby

We Franoyi wszyscy s natężeniem oczekują trze-1 owrót księcia przed ozasem usprawiedliwić mogło, 
.nego głosowania nad ustawą wyborczą, bo lube I Jeśli przeto zmiana planu podróży nastąpi, ptzy* 
Monitor przewiduje, iż ustawa przejdzie tak łatwo czyną jej jedyną będzie cholera, 
jak l igo bm., a Franęait zapewnia, że lewica nif _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _
obali ówozesnej większości, natomiast la Prettc . .  _ _
twierdzi, żo przy trzecich obradach zjawi się nie-1 W tfttS Jft 4 t|łSS E 0 i 8 l i $ T u K ^ ł  i;9Łi»v.2L: 
spodzisnka, która poda w wątpliwość uchwałf ■-
z ligo  bm. Niespodzianką tą mają być liczne po- W i e d e ń  23 listopada. Neuei Iremdenblati 
prawki a zapewne między niemi i ta, żeby powię-1 dowiaduje się, iż rząd nie jest przeciwnym dal- 
kszyć liczbę deputowanych, a to naznaczając okręg I szemu prowadzeniu ozynnośoi kas zaliczkowych 
wyborczy nie ca 100 ale na 75,000 mieszkańców, skarbowych w roku przyszłym. Mianowanie br. Po- 
Kombinaeya różnych grup ze względu na ułożenie I t o c k i  ego namiestnikiem G a l i c y  i jest faktem 
listy 75 senatorów przez Zgromadzenie narodowe I dokonanym. Potocki złoży we środę przysięgę w 
wybierać się mających jest bardzo zagmatwana , ręce Cesarza. — Według dzisiejszego porannego biu- 
i sądzimy, że w ostatniej chwili nie wszystkie gru-1 Utynu, kardynał R a u s c h e r  przepędził noc bez- 
py dotrzymają słowa i głosować będą według ugo-1 sennie; uciążliwość oddechu i sten sił są nie zmie- 
dy zespolonych f;akeyj. Iniona; nad ranem mógł chory odrzucać fl-gmę.

Pogłoski o ustąpieniu Lsona Say z gabinetu nie I B e r l i n  22 listopada. Cesarz przyjmował wczo- 
ustają, a opierają się na podstawie organu jeg<’ raj po południu ks. Bismark*.
Journal des Dibats, który powatsjs na ustawę dru-1 P e t e r s b u r g  23 listopada. Journal de St. 
kową i domaga się jej zmiany lub oofaię^a. R6-1 Peterabourg mówi o artykule argieiekiego Observera, 
wnież mowa jest o usunięciu się Wellons, jako za I który wywodził, że w razie wybuchu kroków me- 
bardzo liberalnego ministra, | przyjacieUkich między Turcyą a państwami półno-

Kupoy londyńscy podali do ministerstwa spraw I onemi, albo w razie zajęcia Hercegowiny przez Au- 
zagraniozoycb memcryał, wykazujący, że posuwa-1 gtryę i Rosyę, musiałaby Anglia przez wysłanie fi ity 
nie się Rosyi w Azyi środkowej już teraz znaczne I \ 0 Konstantynopola rozpocząć interwencję. Journal 
zrządza szkody handlowi angielskiemu w Persyi I de St. Petersbourg nadmienia, te artykuł ten j*st 
a osobliwie w Iapshanie, a można przewidywać I spekulacją czysto akademiczną, gdyż nie zachodzi 
większe jeszcze szkody, gdyż Moskale wypierają I eweatualueść zaczepki ze strony państw północnych 
handel angielski już nawet z miast portowych. Me-1 sni Bamowolcej okupaoyi, która nie odpowiada istcie- 
moryał żąda jak na teraz wsparcia ze skarbu przed-1 jącym stosunkom państw, a tylko o działaniu wszy- 
siębiorstwi* statków parowych dla ułatwienia dosta-1 itkich państw wspólnie możnaby myśWć. 
wy towarów angielskich. I P a r y ż  23 listopada. Komisja Zgromadzenia

Piszą nam z Londynu pod d. 20 b. m.: „Koła I narodowego do ustawy drukówój wysłuchała mi- 
urzędowe zimniej nieco zapatrują się dzisiaj na I oistrów B u f f e t a  i D u f a u r a ,  którzy obstawali 
kwestyę weohodnią. Wiadomo teraz, że Rosy a da -1 przy projekcie ustawy, Zgromadzenie narodowe roz- 
ła zapewnienia pokojowe w Berlinie, i przesłano I poczęło wesoraj trzecie obrady nad nstawą wy- 
takowe do Londynu. Według opinii przyjętej tu j formą i uchwaliło pierwszy jćj artykuł, 
powszechnie, nie przyjdzie nigdy do porozumienie I N o w y  J o r k  23 lutego. Wioe-presydent Sta- 
się trzeoh mocarstw na obszerniejszej nieco pod-lfow  Zjednoczonyoh Henryk W i l s o n  (z Muesa-
stawie. Opinia w Niemczech bardzo jest wobec I chussets) umarł.
Rosyi podejrzliwą. Gabinet tutejszy naradzał się! Singapore 22 listopada. Wojsko angielski* 
często, a fakt, że flotę angielską sa morzu Śród-1 optow ało d. 15 b. m. wieś, gdzie Biroh zamor- 
ziemnem wzmocniono stopniowo i bez hałasu ns I dowany został.
wielkie rozmiary, wskazuje, że Anglia nie myśli I _________  ______  __ n mu-----
się opaniozyć na roli biernego widza w razie wy- W i e d e ń  23 listopada, godz. 2 e  20
padków. Nie wątpią tutaj, że Chedyw skorzysta ^  ^  R0Dta papierowa 69 65 — Renta srabrra 
z pierwszej sposobnośoi, aby się zastawić prote-173 75 __ Logy B r . 1860110 80 — Akeye Banks
ktoratem AngUi. ^ Naród. 9 2 5 . - Akoye kredytowe 199-— -  Londyn

„Minuteryum pracuje w tej chwili nad projektem 1113 40 _  g^ foe  104-50. — Napoleony 9 09'/*
ustawy, którą ohcs na przyszłej przedłożyć s e s y i 107.5 0 _ Lot ya r  i864 136 50.— Akeye 
w celu zaprowadzenia obowiązkowej nauki elemen I Carols Ludwik? 202 25. Akcye Lwowsko- 
tarnej. W Londynie odbędzie się niebawem meeting I Cr*?* łowieckiej 130-50.— Akcye kolei węg. pół®, 
przeciw projektowanej zamianie Gambii angielskiej I U6-—. — Akćy* kolei węg-wsobod 38 —
na inne terytoryum francuskie we wschodniej Afry-1 Ło# turaokw 3 2  Obligacje indemn. nelieyj-
oe. Projekt tej zamiany popiera w ministerstwie I g6 70 _  premiowe węgierskie 76-50.—- 
Kolonii sir Jaract Wolsey, który w wyprawie n* I fojej Koszycko-Bogum. 119 50. Akcye kolei 
Aszantów przekonał się, że lud ton uzbrojony ^7^I pćłci. zaoh. anstx. 143.—. — Akcye franko- węgisr. 
w broń dostarczoną z portu francuskiego".  ̂ 1.35-50. Akcye franko-ąustr. 80-50— Tal. 168 62.—

Dzisiejsze wiadomośoi z Hiszpanii odnoszą się I f nbje’ j s j  62 
wyłącznie do wojny domowej. Ouartel Real, urzę-| naposobienic giełdy: stałe.
dowy organ don Csrlosa, protestuje przeciw p r s y - 1 ____________
pisywaniu mu zamiaru zawarcia pokoju z królem I 
Alfonsem; list jego do Alfonsa nie miał nic wię- I 
cej na oelu jak zawieszenie broni r.a wypadek I 
wojny z Ameryką; kraj zaś, jak zapewnia Owar-| 
tel Real, dziś więcej niż kiedykolwiek psła pra-1 
uoieniem wywalczenia don Carlosowi zfiycięstws. I 
Tymczasem naczelny wódz wojsk rządowych Merti-1 
nr z Gampos w raporcie do ministra wojny, dato­
wanym z Manrcsy 16 listopada, który znajdujemy 
dziś w dziennikach francuskich, zapewnia co do

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA
ANTONI KŁOBUKOWSKI.

Knrs pieniędzy I papierów pnbl. PtacL
(notowany prze* Izb® handlową krakowską). 

Krabów 23 Listodada.
Rnbel papier, rosyjskiP»Pi
Rubel srebr. obrączkowy 
Talar pruski . . . .
Mark niemiecki...................
Dukat holenderski wainy .
Dukat austryacki ,
Napoleondor .
Półimperyal „
20-to markówka niem. ważna
Srebro anstryackie (za 1 z ł r . ) ..................
Kupony anstr. srebr. płatne . . na 100 zł. 

Listy zastawne i obligi:
Pożyczka krajowa galic. (za 100 zł. w. a.K 

Oblig. indemn. gal. • _ . ( „ '

(za 1 sztukę) 
„ 1 .. 1 .. 1 .
• 1 -. 1 .
„ 1 „. i .. 1 .

list. zast. T. kr. z. 
bji list. zast. T. kr. z. 
6)4 list. hip. bn. bip. 
6)4 list dl. g.z.wło.

I
(
( » n n

«, i ” • ” ̂ I n n n
5Vt lirt.zast.g.z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 

aa 36 lat, srebrem za 100 zł. w. a. 
6)4 list zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwTotne( 

za 86 lat, banknotami za 100 zł- w. a.
6)4 list. zast g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne

za 18 lat banknotami za 100 zł. w. a.
7)4 list zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne

za 20 lat, banknotami za 100 zł. w. a. 
Prioritety banku g. dla h. i p.w Krak. (za 100)4) 
4)4 listy zastawne król. Pol. ser.l.(zal00r.)
4)4 listy zastawne król. Pol. ser.II(zal00r.)
5)4 listy zastawne król. Pol. (za 100 r.) 
4)4 listy zastawne ból. Pol. (za 100 r.)

Aksye kolejowe i bankowe:
Akeye kolei Karola Ludwika po złr. 200 

„ „ Lwowsko-Czem. „ „ 200
„ ban. hipot we Lwowie „ 200 
„ banki dla Han. i P.w Krak. zwpl. 80 zł. |

1 50 
1 60 
1 68
0 56 
5 32 
5 32 
9 08 
9 25

11 30
1 04 

104 —

92 —
86 50 
79 —
86 —

91 -
98 50

92 50

91 50

92 50

99
82 — i 
95 —m 
95 — Z 
92 753 
81 25 2

|199 — 
1127 — 
||240 — 

63 -

żądają

1 52 
1 68 
1 70
0 57 
5 40 
5 40
1 18 
9 50

11 40 
1 06

88 -  

80 50 
87 50 
82 -  

100 -

93 50

92 50

93 50 

100
87 - g -  
96 503 
96 50'Z
94 253 
82 50 E

202 —  

130 — 
245 -  
68 -

Losy krajowe. 
Losy miasta Krakowa .
UjMjn^JItraisławowa^

W ie d e ń  22 Listopada. 
5% zjed. dług pańs. bank.

„ „ „ srebr.
Oblig. ind. n il Anstr.

„ „ czeskie
„ wigierskie 

n »y Kilicyjsfac
„ „ bukowińskie

......................... siedmiogr.
5•/. wogieraka pożyczka kol. 

(po 300 frank.) 120 złr.
Listy zastawne.

5*/, Banku naród, listy • •
4 „ galicyjskie...................
5 „ ,, . . . . .
6 „ gal. zakł. bed. wlośc.
§ „ węgierskie listy . . .

zakł. bedyt. anstr. 
zakładu bed. ziem. ans. 
spłacał w 33 latach . 
Domen, państ. 120 złr. 
Banku gal. hipot. . .
Pożyczki loteryjne. 

Losy peżycz. z roku 1839 .
„ „ 1854 .
„ h I860 .

V. losów pożyczki austryac.
* państw, r. 1860 . . 

Losy pożyczki z r. 1864
prem. pożyczki weg.
Comorente • • . 
Krodytowe • • . 
żeglugi parowej na

69 65 
73 60
98 50 

101 -

81 40 
86 60 
84 50 
79 70

99 25

płacą

14 50 
14 50

69 80 
73 70

102 -  

81 80 
87 
85 25 
80 20

96 60
7J 50

100 -  

85 50 
100 -

89 75 
128 25 
91 25

258 
105 25 
110 75

116 50
135 50 
75 25 
09 _

163 50 

92 50

żądają

16 -  
16 —

Losy księcia 8 aim . . •
„ Palfy . . •
-  ' hr. St. Genois . . .

miasta Budy . . .
księcia Windisohgraetz 
hr. Waldstein . . .
hr. Keglevich . . .
R udo lfa ...................
tureckie 400 frank. .

99 5 0 g

% 76

86 25 
100 75 
85 75 

100 25
OA

128 50 
91 7o

105 50 
111 -

117 -  
136 -  
75 75 
22 60 

164 -

Akcye bankowe t prtem.
Banku naród, ans try ac. . •
,składu bedytowego . .

arów. na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda . 

rządowej fr. a. . . 
zaohod. c. Elżbiety . 
Południowej . . . .  
Galicyjskiej . . . .
Czemiowieołriej. . .
Albrechta . . . .  
weg. półn.-wschod. 
ks. Rudolfa 200 zł. sr. 
AlfSldsko-Fiumańskiej 
Koszycko-Bogumił. . 
Siedmiogrodzkiej 
Cisańskiej . _. •_ • 
wschodnio-wegiersbej 
austryack. półn.-zach. 
Franciszka Jcózefa

Braku anglo-austryaokiegó 
Zakładu Kredytowego weg. 
Braku franko-austryackisga 

franko-węgiersbego . 
galicyjskiego dla han dli 
i przem. w Krakowie

płacą żądają
36 — 36 50
26 - 25 50
25 75 26 26

i 27 25 27 75
25 50 25 75
22 75 23 25
20 75 21 25
12 25 12 75
13 60 13 75
32 - 82 50

920 — 921 -
194 25 194 80
342 - 343 -
1745 1755

287 50 288 -
162 - 163 —
106 25 106 50
199 25 199 75
127 50 128 -
____ 40 -

114 - 114 50
126 - 127 -
118 60 119 -
116 - 117 -
— _ _ — —

187 - 188 -
37 - 37 60

140 76 141 -
152 - 152 25
93 75 94 -

191 — 191 25
30 50 31 -
35 _
-------

36 50

— _

tu płodów 
jak. b . 
brotu ogólnego

Obligi pierwszeństwa

galicyjsk. hipotecznego 
aia obi

Koszycko-Bogumińskiej 
, państwowa St. 500 fr. 

Emissya z r. 1867 
południowa St. 600 fr. 
Bony 1875-1876 6%

. póła. c. Ferd. lOOzłr.m.k. 
,  .  100złr.w.a.

,  wsrbr.6% 
, połudn. półn. niem. 6B/0 

za 100 Hr. w. a.
6 \  w srebrze 

, gal. Kar. Ludw.300z.w.a. 
w srebr. 6*/# za 100 
Emissya IL . .

, Lwowsko-Czemiow. po 
300 złr. (w sr.5e/ozal00) 

Emissya z r. 18o7 
Siedmiogr. 200złr. w. a. 

, ks. Rudolfa300 złr.w. a. 
w srebr. 5°/0 za 100 zł. 

Anstr. Lloyd 100 dr. m. k. 
Towarz. pragsbe przem. żeL 

po 3e0 złr. . . ■

Waluty.
Cesarskie korony . . ■

,  dukat na wage .
,  ,  obrączkowy

_oto eł «or*o . . .
Napoleondory . . . .  
Fryderyki.................

50 — 
241 -  
75 50

21 -  

74 60 
60 

137 50 
105 -  
224 — 
100 -  

94 50 
102 50

93 —

97 60 
96 60

79 25 
81 50 
70 60

84 -

51 -  

76 50

29 -

Luidory (niemieckie) . 
Suwerynr angielskie . 
Imperyały rosyjskie .
8rebro ...................
8rebro, kupony . . 
Talary związkowe . .
Praskie bilety kasowe

L iw ów  23 listopada.
^  ^  Dukat holenderski . . .
ino ar> » cesarski...................luu 50 półfluperyał rosyjski . . .

Rubel srebrny rosyjski ■ -
papierowy . . . .

Talar p r a s k i ...................
Listy zast. Tow. b .  gaL 5*/,

m » m »  ̂bm Banku hipoteczn. 
Obligi indemn. bez kuponów 
Akcye kolei galic. K.L. b. k.

„ lwowsko-czern.
braku hipoteczn. gaL

138 50

102 76

98 — 
97 -

79 76 
82 60 
71 -

84 25 rub.j kop.

5 36**

lL u_

5 37"

9 12

Warszawa 20 list.

Listy zastawne 1 seryi .
» ” *

* kupon . .
_ nowe . .

* kupon , .
likwidacyjne . .

kupon . .
Kolej warszawsko-wiedeńska 

» bydgoska
„ •  terespolsk. Ili 8 —

e łódzka POO 60

11 37

104 70 
104 75

1 69

Poolągl na kolejach le lam yoh .
ODCHODZ4 Z KRAKOWA:

D o  L w o w a  i lokalny: osobowy: pośpieszny: mieszany.
powstania wogóle, że koniec jego jest już bliski i |  Kraków odjazd: 6.44 rano 10.62 rano 9.2* wiec*. 10.SS wiese.
,.°  „ d c «  2 p U d . w  >«. a . ' x s  ,0J*

Wieliczka przyjazd: 12.t» popoł.
D o  IFlepołossalW* we wtorek, czwartek i sobotę z  WieHezkt.

j s s a f l s u .  • r i r i s s s a
D o  W te d n lss l osobowy: pośpieszny: mieszany: osobowy:
Kraków odjazd: 6.7 rane 7.s» rano 10-is rano 8.ST pop.
Wiedeń przyjazd: 6.56 wiecz.4.« wiecz. 3.S5 rano 4.sirano. 
D o  P ra w i każdym pociągiem idącym do Wiednia, najle­

piej jechać osobowym rano o g. 6 m. 7, mającym w Oświę­
cimie połączenie z pociągami pruskiemi. Tym pociągiem ja­
dąc do Berlina, przyjeżdża się do Wrocławia o g. 3po poł„ 
a po 1-godzinnym przestanku dalej-, jadąc zaś z Krakowa 
pospiesznym przyjeżdża się do Wrocławia po 4ej i zatrzymuje 
sie do 9ej wieczorem, o której dopiero pospieszny do Berli­
na odchodzi. Jadąc do Wrooławiao g. 3m. 27 popołudniu, 
trzeba w Gliwicach lub Mysłowicach zanocować, bo dopiero 
rano idzie z Mysłowic pociąg pośp. do Wrocławia i Berlina. 

|D o  W a r s z a w y  i rano o g. 8 m. 22 idzie do Granie 
L, IL i HI. klasa, z Granicy zaś do Warszawy tylko L i U. 
klasa. Jadąe wiedeńskim osobowym pociągiem o g. 3 m. 27 
po południu, jedzie się do Trzebini (1., U. i u l  kl.), z Trzebini 
zaś idzie pośp. pociąg wprost do Warszawy, ale tylko I i IlkL

PRZYCHODZĄ DO KRAKOWA i 
I Ze L w o w a l osobowy: lokalny: mieszamy: pośpieszmy.
\Lw6w  odjazd: 5 rano 6^5 rano 6.5 wiecz. 11.zs wiecz
I Kraków przyjazd: 2.47 pop. 8.s wiecz. 5.zs rano 7.17 rano 
Z W l e l l e i k l l  Wieliczka odjazd: 5.ł* popoł.

Kraków przyjazd: 6» po peł.
IZ N le p o łe m le i  do Wieliczki we wtorek, środę i sobot*.
JWepofooiiee odjazd: o godz. 3 min. 9 po południu. 
Wieliczka przyjazd: o godz. 4 min. 4 po południu.

IZ W ir d n la i  osobowy: pośpieszmy: mieszamy: osobowy:
Wiedeń odjazd: 7.*s rano 10j i  rano 4.46 wiecz. 8-is wieez.

IKraków przyjazd: 9.48 wiecz. 8jm wiec.ll.**przedp.lO.israno.
P raa  i o g. 3 m. 26 po poł. i o godz. 6 m. 7 wiec*, mieszany, 

[ z  W a r s z a w y  t lO.i* rano osobowy, At wiec*, mieszany.
Godziny przybywa i odjazdu pociągów obliosone 

I według średniego eaaeu miejscowego.

5 20 
5 28 
9 06 
1 58 
1 50 
1 69 

86 16 
79 50 
91 40 
86 50 

199 — 
125 — 
239 50

95 55 
95 55

1 64/, 
93 20
2 05*/, 

81 80
1 87*/,

11 43

104 85
105 —

1 69"

5 30 
5 38 
9 16 
1 68 
1 52 
1 70 

86 —  

80 50 
92 25 
87 30 

201 —  

127 — 
242 50

rub.l kop
95 86 
95 85

93 60

82 10

75 — 
119 
101 60
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1.
Ród jego oddawna zamieszkały w woje­

wództwie Mazowieckiem, w powiecie Lę- 
czyckiem. Urodził się z Bonawentury Błę­
dowskiego, obywatela i matki Maryanny z 
Mąkoszewskich Błędowskiej we wsi Żabi 
kowie. W roku 1828 wstąpił do wojska 
Polskiego do pułku 6go liniowego konsy- 
atującego w mieście Rawie. W krótkim cza­
sie postąpił na podoficera. W tym stopniu 
został po rok 1830, a po bitwie pod Biało­
łęką otrzymał stopień podporucznika. Nie 
mając stanu służby śp. Fr. Błędowskiego, 
z któregoby osobiste czyny tego zasłużo­
nego oficera wyjaśnić mcżna, przechodzę 
do d-jałalności 6go pułku. W śród tej kam­
panii pamiętnój pułk 6ty zas'ał wcielony 
do lćj dywizyi Krukowieekiego. Pierwsze 
spo’ kanie tej dywizyi było w lasach pod 
Okuniewem, łącznie saś z dywizyami 2ą i 
4ą stoczono hitwę pod Wawrem dnia 19go 
Lutego. Brygada jenerała Małachawskiego 
z 2im i 6ym pułkiem zakomenderowaną 
została do wsi Konty- Grodziska; pod Bia­
łołęką niesłychany odpór dały całemu kor­
pusowi grenadyerskiemu Szach owakiego, ]y 
bowiem batalion 6go pułku z bagnetem w 
ręku wypędził Moskali za miasto Białołękę, 
za przepuszczenie zaś korpusu granadyers- 
kiego ku Zębkom odebrano dowództwo je­
nerałowi Krukowieckiemu dywizyi lej, a na 
jego miejsce mianowany został jenerał Ry­
biński. Więc kiedy wojsko dnia 30 Marca 
1831 r. przeszło Wisłę i stanęło na Pra­
dze, dywizya ta z istała wysłaną ku Ząb­
kom a uderzywszy z boku na korpus mos­
kiewski jenerała Geismera, wzięła w nie­
wolę 2'000 ludzi, reszta nagłym ustępem 
się ratowała; następnie według nowej reor- 
ganizacyi wojska Polskiego w Kałuszynie 
pułk 6tv został wcielony do 5 dywizyi je­
nerała Kam-ńskiego Pułk 6ty pod Ostro­
łęką z całą dywizją 5ą, gdy moskale prze­
darli się przez most Narwy, ciągle był użyty 
na przerzucenie p echoty na tamtą stronę 
tśj r eki. Moskale ciągle nowe posiłki nad 
syłając, dziesiątkowali pułki Polskie, które 
natarczywie na nich nacierały.

Bataliony tśj dywizyi nieprzyjaciel cią­
gle rozbijał. Pułk 6ty był następnie użyty 
pod Rogóżnicą z jenerałem R marino; ra 
porta na polach bitwy pod Warszawą o tym 
pułku nic nie wspominają. Po wzięciu mia 
sta i cofnięciu się naszym do Prus, Fran­
ciszek Błędowski emigrował do Francyi. 
Będąc w jednym z zakładów emigracyi, p i 
znał się z jenerałem, synem marszałka Ne- 
ja, który przez swoją łaskawą protekcyą 
otrzymał dla niego umieszczenie w pułku 
lśj 1-gii cudzoziemskiej w Algierze w sto­
pniu podporucznika. Po 30 latach ciągłych 
wojen z Arabami pod Abdelkaderem w po­
wyższej kolonii francuskiej, legia cudzo­
ziemska została wysłaną do Krymu w r. 
1854 i użytą w ba tali* ch pod Almą, pod' 
Czarnają, a w końcu brała udział w sztur 
mie Małachowy, w którym z całego pułku 
nieznaczna ilość zoBtała przy życiu. Tę garst­
kę żołnierzy chcąc wynagrodzić cesarz Fran­
cuzów Napoleon III. dekretem ad hoc na­
dał Fr. Błędowskiemu prawo wielkiej na- 
turalizacyi francuzkiej i wcielił go wraz z 
innymi do półków francuzkich. Błędowski 
został umieszczony w randze majora wpuł 
ku 54, z którym z Krymu i Algieru został 
wysłany do Włoch na kampanię r. 1859. 
Znajdował on się w bitwach pod Montebello, 
pod Magentą i innych mniejszych bitwach 
Błędowski z swoim batalionem użyty zo­
staje do zdobycia góry Rebecco wraz z kor 
pusem pod dowództwem marszałka Nieł, o 
czem dosłownie odpisane sprawozdanie i 
raport urzędowy pułkownika barona Ba- 
zancourt. „Już dwa bataliony pułku 73go 
przodkując dochodziły pod kościół Rebecco 
i m ino strasznego ognia przeciwnej strony 
dostawały się d i drogi, która kołowała koś­
ciół Reheccowgki; nie uważając na ten strasz­
ny ogień postępują naprzód z zapałem sta­
no'czym. Major Błędowski z 3cim bata­
lionem zdobywa horoicznio samą wieś Re- 
beoeo, mimo silnego oporu, obudzą rirae- 
u iesienie w swych żołnierzach i z bagne­
tami w ręku, (major Błędowski) z praw- 
d iwem bohaterstwem goni za rieprzyja- 
cielero. Wreszcie zatrzymuje popęd swych 
żołnierzy i stanowczo pmtanawia ni ) dać 
sobie odebrać szczyth góry Rebecco To da­
ło możność w i lkim masom wojsk Fran­
cuzkich opanować górę Solforino, z boha- 
terskiem poświęceniem bronioną przez woj­
ska cesarskie, a góra ta stanowiła klucz 
strategiczny całej bitwy. Cesarz Napoleon 
mianował go natychmiast podpułkownikiem 
i dowódcą pułku 54go piechoty.

Lecz stan zdrowia swój rodzonej bratan- 
ki, z którą węzeł małżeński go połączył 
zmusił go do wzięcia dymisyi, a w na­
grodę swego bohaterstwa otrzymał pensyą 
enerytalną od rządu francuzkiego. Ale du­
sza polska ciągle tę ku'ąc z* powietrzem i 
ziemią swą rodzinną, nie pozwoliła mu cho-

Jetoline
atrament do znaczenia bielizny, niezawo­

dny i nigdy niebledniejący.
Karton z 2ma flakonikami i sposobem 

użycia 90 centów. (2883-1-5)
Utrzymuje na składzie:

M. DWORSKI w KRAKOWIE.

Wer 2§ „Dziennika 
Wód“ wyjdzie Jutro.

M ipistracya J a e i i l t a  Mód",

ierrn Mann Mański
Verwalter der Krakauer Strafanstctlt

Z C M  N A M E N S T A G E .

Asystent farmacji
posznk6j« z a r a z  umieszczenia.— Bliższa wiado­
mość pod literą  J. HI. apteka w Głogowie. 

(2828-3-3)

ciaż przyjął narodowość francuzką, miesz 
kać dalój jiai ‘ 
gniotła duszę bohaterską, a natura ta polska

na ziemi francuzkiej. Obczyzna

wymagała żyć i umierać w naszych stro­
nach. między nami, dawnymi sWyci kole­
gami. Na żądanie swoje i tę łaskę otrzy­
mał od ówczesnego rządu francuskiego i 
od e. k. austryackiego, by mógł odbierać 
regularnie sw% emeryturę za protekcyą obu 
dziś w stosunkach przyjacielskich zostają­
cych rzędów. Dnia zaś 20 Listopada r. 
1875 tu w Krakowie zakończył stary bo­
hater i żołnierz swój tyloletni skołatany 
żywot. . (2927)

Pokój jego duszy!
Stanisław  Ks. Jabłonowski.

A S T h M A
D n u n w S e ,  

w n l o n e ,  wszelkie ci'
"łych
ru iw k
aptekarza,

k a ta r y  żaka-
kanałów oddeetm- 

nżycnr
leurf

, ustępują szybko i niezawodnie po nż 
• k  a n t t a a t m a l y z n y e h  p .  L e v a s s

- r —ansa, 23 me de la Monnaie w P a r y ż u .
Dostać można w K r a k o w i e  w aptece p. Tran- 

i.zyóskiego „pód Koroną* i w aptece W. Bedyka, — 
we Lwowie w' aptece p. Mlkolaseha', — W Bro­
kach w aptece pana Ktdlaka, — w Warszawie 
Bkładaeb materyałów aptecznych pp. Gallego 
Bniessa.________________________ (24& 20-)

Wieder ist ein Jahr vergangen 
Seit ich dieses Fest gefeiert,
Seit der Strafling dem Yerwalter 
Seine Dankbarkeit betheuert;
Wieder ist der Tag erschienen,
Den so lang ich schon begehret,
Wo, was ich im Herzen fiihle 
Mir zu sagen nicht verwehret.

Kein Yerwalter kann wohl riihmen, 
Dass ihn die Gefangnen achten,
Da8s diejenigen ihn lieben,
Die ais Peiniger ihn betrachten;
Doch bei Ihnen zeigt das Beispiel 
Wie ein wackrer, braver Mann 
Seiner strengen Pflicht geniigen 
Und doch Lieb’ erwerben kann.

Nicht Verwalter, nein, ein Vater 
Sind Sie uns an diesem Orte;
Móchten Jedem, wena es ginge 
Oeffnen des Gefangniss Pforte,
Schwer fallt’s Ihnen uns zu strafen; 
Denn Ibr gutes, edles Herz 
Fiihlet des Gefangnen Elend,
Theilet mit ihm seinen Schmerz.

Móchten gerne den Verirrten 
Aus dem Lasterpfuhl erheben,
Móchten rein ihn und gebessert 
Der Gesellschaft wiedergeben;
Gerne wollen wir uns bessern 
Nur ura Ihnen zu gefalleu,
Denn Sie sind fiir uns das Beispiel 
Sind der Sporn zum Fleiss von alien.

Freudig sehen die Gefangnen,
Dass zum Theil belohnt Ihr Miihen, 
Und dass unser gnad’ger Kaiser 
Ihnen goldnes Kreuz verliehen;
Leidpr haben w ir  nur Worte 
Uns’re Liehe auszudriicken,
Doch dief wird wohl mehr ais Kreuze, 
Mehr ais1 Ordensband Sie scbmiicken!

Die wird zu dem Himmel steigen, 
Ihnen G b t t e s  Lohn erringen,
Wird auf Sie des Himmels Segen, 
Gliick und Freude Ihnen bringen,
Wird bewirken, dass Sie riistig 
WirlćeiL iiele Jahre noch 
Den Gefingenen zum Heile: —
Der Di rektor lebe hoch! (2929)

Einer im Namen Vieler.

Promesy
na

losy 1S64 r.
ciągnienie

już 1 grudnia!
główna wygrana

Kir. 9 0 0 , 0 0 0 !
t y l k o  z ł r .  3  i s t e m p e l .  

(2850-2-6) Weobslergesoh&ft
der Admini­
stration des

Wien
WollzeilelS

Wiedeński największy

27 cni.
K A K Ł A D

firmy uznanej za rzetelną i  porządną

Bernhard Pollak
W  WIEDNIU, 

K a r a t n e r s t r a s s e  M r .  1 4
(naprzeciw Weichburggasse) 

sprzedaje wyłącznie i jedynie za najuczciwszą rękoj­
mią doskonałego gatunku i prawdz. towam zawsze

najświeższe rzeczy 
na każdą porę

materyj na suknie z walny owczej.
Również najrozmaitsze gatunki towarów płóciennych 
modnych, łokciowych i tkanych, wstążek jedwab­
nych i aksamitnych, tudzież koronek gwipiurowych 
we wszystkich rodzajach, oprócz bardzo wielu in­

nych towarów.

dennik i próbki
d a rm o  i o p ł a t n l e .

Zamówienie choćby najmniejsze wykonane będzie 
punktualnie za zaliczką. (2446-15-30)

Nieodpowiednie towary bez trudne 
dot napowrót przyjęte będą._______

Konkurs.
L. 2431. = « *  (2748-2-3)

Przy urzędsie miejskiem w Bochni 
opróżniona jest. prowizoryczna posada
budowniczego miejskiego

roczną remuneracyą 400  złr. w. a. 
Panowie kompetenci zechcą należy­

cie udokumentowane podania wnieść 
przez Zwierzchność miejską d o  1 5  
G r u d n i a  b .  r .

Zwierzchność miejska.
Bochnia d. 13 Listopada 1875 r.

Część dolna wsi 
Starawieś-Strzylawka
stanowiąca osobny korpus tabularny, w po­
wiecie Grybowskisa położona, */2 mili od 
miasta i stacyi kolei Grybów, jest z wol- 
cej ręki do sprzedania. Obszar jest nastę­
pujący: pola ornego 119 morgów 370 sążni, 
ogrodów i łąk 4 ra. 304 sążni, pastwiska 
3 m. 679 Bążui, lasu zaszanowanego 65 
m. 109 sążni. Budynki w średnim stanie, 
dochód z propinacyi i nafty surowej wy­
dobywanej na gruntach dworskich wynosi 
1200 złr. — Warunki sprzedaży udzieli u- 
staie lub pisemnie właściciel Konstanty 
Werecld w P o s a d o w y  poczta Grybów.

(2821-3-3)

Oddawna znany wielki i wyłą­
czny skład

g  samej tylko Herbaty 5
Heleny HorsUćj

dawnićj Ludwika Sroczyńskiego 
w  Krakowie, ul. Sławkowska 

w Hotelu Saskim.
Mam zaszczyt zawiadomić Szan. Publi­

czność, iż w tych dniach otrzymałam kilka 
tysięcy funtów świeżego transportu Herbaty 
z ostatniego jarmarku Niżńo - Nowogrodz­
kiego w najlepsżyćh i najrozmaitszych ga­
tunkach, innt wagi wiedeńskiej po złr. 2, 
2,50, 3, 4, 5, 6, 8 do 16 złr., funty w ory­
ginalnych pacżkach rosyjstóch plombowa­
nych po złr. 3, 4 i 4 80 za funt rosyjski. 
Biorącym naraz 5 funtów dodaje się V2 
funta rabatu, do 10 funtów 1 funt rabatu 
itd. Dla pp. Kupców są sprowadzone paczki 
po 18, 20, 40 i 80 funtów i odstępuje się 
znaczny rabat.

Zamówienia uskutecznia się odwrotną po­
cztą z jak największą akuratnością za go­
tówkę lub zaliczką pocztową.

Zwracam uwagę S;anowrrej Publiczności, 
iż w składzie moim nie znajdują się żadne 
inne towary prócz Herbaty, a zatem Her 
bata nie jest przejęta żadnetoi innemi za­
pachami, lecz zachowuje swój właściwy aro­
mat. Cena Herbat zniżona jćst w składzie 
moim o 15%- (2755-2-3)

Zabezpieczony znakiem ochronnym.

„ C a p e lłln “  środek roślinny na porost wio-
0 AW  ipr»wS'i!«»y i uznany tak przeż c. k. Homisyę zdrowia, jakoteż przez clie- 

m 'k ó i v  udowych, zjednał sobie ogromne wzięcie u publiczności świetnemi swemi 
skutkami, czego dowodem przytoczone świadectwa, które każdy przejrzeć może. „Capelltn“, który

bez żadnej przymieszki ininernlnćj składa sio je­
dynie z wybornych ziół i korzonków, a więc bez żadnej 
obawy używanym być może, posiada następujące przymioty: 

1. Przyśpiesza porost włosów.
W  2. 4Tiroui od ich wypadania, mianowicie po tyfusie,

ą ę  ę  po połogu i po przebyciu innych ciężkich chorób.
3. Zabezpiecza włosy od siwienia, dostarczając ich ko­

rzonkom pożywnych soków i wzmacniając takowe.
4. Działa jako środek czyszczący przeciw tworzeniu się łupieżu.
5. Pomaga na wyrzuty skórne na głowie, wysypki, liszaje itd. 
P. Działa skutecznie i uśmierzająco na migrenę i nerwowy

ból głowy.
7. Nadaje włosom nietylko siłę i tęgość, ale także i piękny 

połysk.
Ten więc środek na porost włosów powinien słusznie mieć 

pierszeństwo pomiędzy wszystkiemi innemi
Sa łaskawa uwagę zasługuje dalej » 

Ewtrakt przeciwko łupieżowi z zaręczeniem za sku- 
sitek tego jednego z najnieszkodliwszych środków, bez żadnćj przy- 
ymieszki mineralnej, którego nawet dla dzieci używać można bez

obawy. Skutek następuje w kilku minutach po zwilżeniu skóry na głowie, łupież paszcza się w sposób 
bardzo przyjemny. Środek ten więc może być używanym w każdym zakładzie fryzyetskim. Dołączony 
przepis ohznajmia ze sposobem używania.

Sposób użycia wskazany jest w załączonym przepisie. Cena wielkiej flaszki do użycia na 10 razy 
złr. 1, małćj na 6 razy 60 cent.

E. w. Niemer, Wien, Wiedeń, Karlsgasse Nr. 18.
Świadectwo lekarskie.

Niniejszem zaświadczam, że środka na porost wIobów („Capellłn“> używałem u wielu moich 
pacyentów, iż z pomocą tego środka osiągnąłem nadzwyczajne i prawdziwie zadziwia­
jące rezultaty tak  co do pór ostu, jak również có do zapobieżenia wypadaniu włosów; w skutek tego 
z przyjemnością mogę ten środek jak  najlepiej polecić każdemu. Na potwierdzenie tego świadectwa 
kładę mój podpis i pieczęć. ,

Wiedeń 25 Lutego 1875, (2792-2-)
(L. S.) Dr. V. Schots, członek kolegium  lekarskiego w W iedniu.

Składy w Wiedniu i J. Pserbofer> apt. pod złotym berłem, I  Singerstrasso 15; Józef Weiss, 
apt. pod murzynem, I  Tuchlauben 27: Ph. Neustein, apt. pod ś. Leopoldem, Plankengasse 6; w P e­
szcie t J. v. TSrok, apt.; w Pradze * J. Fiirst, apt.; w Bernie t Franciszek E ler. apt.; jak ró ­
wnież we wszystkich znaczniejszych aptekach monarchii. Cena wielkiejflaszki z przepisem użycia w kil­
ku językach złr. 1 cent. 60, malej złr. 1. Namówienia z zagranicy posyłają się tylko za nadesłaniem 
należytości, z prowincji za przesłaniem n(̂ iy to śc i, albo za pobraniein pocztowom (Nachnahme). 
flGF“ Opakowanie 20 cent. więcój. "WIS -^Przedająey otrzymują odpowieOKifproctnt O udzielenie 
na skład można się u lać  do: E. v. Wie*n®r, Wien, Wiedeń, HarligaKŚe, Mr. 18.

Rfa

jesienną
z i m o w ą  p o r ę

polecają

T. Fttrsta zakłady mód i towarów ręcznych
w Wiednia, Babenbergerstrasse 1 1 Alserstrasse 39

obfity wybór wszelkich to w a ró w  rę c z n y c h  po 85 c. za łokieć lub szthkę; również 
le p s z e  materye na suknie po 4 0  c. łokieć. Także są na składzie chustki v. p r a w d i l -  
w e j  w e łn y  ow cze j •/« i '%  szer. po 4 złr. 30 c. i 5 złr. 30 c. Cenniki i wzory rozsyła 
się darmo, a zamówienia wykonane będą punktualnie za zaliczką: (2584-8-12)

Verl&nger- 
te K&rnt- 
nerstrasse
Mr. 50.
Id ru s

IMF Aa p ó ł d a rm o !!!  *01 
Z pswodn zupełnego zwinięcia handlu
  będzie pozostały jeszcze skład r~będzie pozostały jeszcze skład

towarów tkackicli
bielizny męskiej i damskiej

WW za poloVp ceny własnych kosztów
M z n p e ł n i e  w y s p r z e d a n y m ! !

A i i r u w
Yerlanger- 
te Karnt- 
perstrasSe 
Mr. SB.

A d r e s
Tylko *łr. 1. D wanaście anyitlsldch batystowych chustek do nosa s kolor, brstgiem, obrtfbi&rte.
Tylko z ł r .  Z. B ia ła  ssirtimgowa koszula męski z  gładkim lub fałdow anym  gorsem. 
Tylko z ł r .  1. Prawdziwa kolorowa koszula perkalawa w bardzo wielkim wyborze wzorów.
Tylko z ł r . 1. Jedna para  gatek płóciennych lub barchanowych na guziki lub paski. 
Tylko z ł r .  1. Sześć pięknych angielskich kołnierzyków potrójnycht najnowszego kroju.
Tylk r. 1. Sześć dobrych chustek płóciennych do nosa, poręczane za  prawdziwe płótno.
Tylko złr. 1. Ciepły angielski kaftanik trzykolorowy lub gatki, białe i  kolorowe. 
T yikojfcr.T. Haftowana koszula damska z  dobrego szirtingu.
Tylko z ł r .  1. (łustowne majtki damkie ze szlakiem.
Tylko -*■- * o:. i.-.T— ---------  ------------------------
Tylko
Tylko
Tylko
Tylko

a* uiwwwwf iiuijvn-i mn/itcŁc wtw/iw/rt.
z ł r .  1 • Piękny szirtingowy kaftanik nocny, gustownie ubrany.
z ł r . 1. Sześć gustownych chustek batystowych’ z  kolorowym brzegiem, obrobione.
z i ł .  1*50. Piękna prawdziwa kolorowa francuska koszula kretonowa.

W .  WI'WOI/C'/V VUStjBSV r v  y y jtw  — ™v*vi
ł ł .  1*50. Piękna prawdziwa kolorowa francuska k o s z u l o  Kretonowa. 
r. jlSP. B ia ła  kostula sxirtingowa męska z gładkim potrójnym gorsom. 

Sześć Ttnap rian/nsh mnł/wAńmatfh aL'srnrftz/falr rłnhyz/an
Tylke

■ m acą Kossma sxirtingowa męska\ z  gcaaiam potrójnym goi
i*50. Sześć par ciepłych potrójnych skarpetek dobreho gatunku.
1*50- P ia ła  koszula płócienna damska z haftowanitni paskami.

 :      r  73 V - v - r - r
 ̂ .____  - — — pwcięjmu uumzKW * fw/wwunpm; paszami.

Tylko sir. 1*60. Piękna szirtingowa koszula damska, a la  fantąisie, pięknie przystrojona. 
Tylko łłr. 1 *50. Bardzo pięknie haftowane majtki damskie, nader gustownie wykonane. 

~ iłr .  1*50. Szirtingowa spódnica damska w ' rjajlópekęfm kH>ju.
S pódnica barchanowa, gorset lub majtki, w najlepszym gatunku.

Tylko złr. 1*50.____
Tylko »fr.-l*SO. Spódnic,
V«rlLr<k .. <1 A v. /tizlsl'sr A.
_____      v —' mwiwwuj, w  uzujwf w imjwpszyiib gcwunKU.__
Tylko Z łr .  9 « Angielska Omfordzka koszula, najnowszy krój, za prawdziwość ręczy się. 

I. Koszula z  rumburskiego płótna z pięknym gorsem  fałdowanym.
MlCZnie haftjVUtnm/i l'S\ h IX ff wzwAtn.ł! adrunl  _______ lwi!

Tylko
Tylko dr. a

a .  - rmnowrsKiego peotna z pię.Knym gOTf f m fałdowanym.
~ 2 . Ślicznie haftowana koszula balowa, haft ręczny, najlepszy k ró jf  
ą. 7!zC'ć par jpięknych angielskich mankietów najnowszy krój.
** ’Pipie,n't,A h n  ̂ 1___ 7 J    t ___A " ~

•*nn*  r  — ytpwywt untyiCbSICLCIO munKlCWW wa&y KTÔ
Tylko P ia n ie  haftowana koszula damską gustownie odrobiona7.
Tylko tAr* ©• listowny francuski gorset bogato haftowany-_  /   -**.*- yyiBCT m y y y w —*■;■-

8 .  Pięknajperkalowa spódnica bogato przystrojona, “ " “
k a ż d ą  c e n ę  sprzedane będą szirtingi, płótna, barbhaniki zwyHe i pikowi~o brusTdd 

serwety, krawatki i t. d.
i . , “ i  eurzeuane Dęaą szirtingi, protna, oarenamki zwykłe i pikowe, obrusy dO 

ksłwy, serwety, krawatki i t. d.
B e *  żadnej dopfaty gustowną koszulę męską lub damską w dodatku przy odbiorze 
towarów za - j  z,r.
Nieodpowiednie towary każdej chwili będą napowrót przyjęte.
Zamówienia Z prowincyi },,gą za  poręczeniem rzetelnie za  zaliczką wykonane.

A flr>00 • Wf4”che-di„verkault, V  -------
XVU.1 50 Ecke der

WT-"~ “ Całe urządzenie hand lu iest do smrzedania.Iw a g t

*u*/xu*Ką wy koi bant.
W i e n .  v e r l « n ffe r t e  H d r n f n e r t f r a s s * *  

G łH e la a t r a s n e .
(2782. 3-20)

Ogłoszenie konkursu.
L. 713. (2759-2-3)

Celeju obsadzenia nowo otworzonćj 
posady prowizorycznej l e k a r z a  
miejskiego w Grybowie z roczną 
płacą 200 złr. a. w. rozpisuje się kon 
kurs do 30 Listopada 1875 r.

Ubiegający się o tę posadę zechcą 
podania swoje zaopatrzone w dowody 
uzdolnienia w medycynie, chirurgii, i 
akuszeryi oraz obenego zajęcia wprost 
do Magistratu miasta Grybowa po dzień 
wyżój oznaczony nadesłać.

Grybów dnia 13go Listopada 1875 r.
Burmistrz: JJoach

Salon Mód
A. Zawadzkiój

przy ulicy Wiślnej Nr. 174 I. piętro, 
zaopatrzony w najświeższe paryskie ka­
pelusze i czapeczki do futer, które d!a 
swój elegancyi i wygody nawet zagra­
nicę bywają zamawiane. (2838-2 3)

K f l ^ H o l n W  będący jeszcze w obowiązku, 
A A U 9 v l v l l ł j f  poszukuje od Nowego roku 
lub od Wielkićj Nocy p o s a d y . — Bliższa wiado­
mość w zakrystyi w kościele S. Barbary. 

(2837-2-3) J ó z e f  U li  t t a t .

S p r z e d a ż
lub zamiana.

W ie £  półtory miii od Tarnowa, pół mili 
od stacyi kolejowej Pieśnią poLżona, za­
wierająca 180 morgów lasu i 60 morgó 
pola ornego, budynki go podaisfeie i d - 
mek mieszkalny zupeł ie nowe, jts t zaraz 
z wolnej ręki do sprzedania lub do za 
miany na realność w Krakowie albo też 

pod samym Krakosem. < 
Bliższe szczegóły u właścicielki w h o ­

t e l u  P o l l e r a  f f .  (2836-2-6)

ZATWARDZENIU
zapobiega się i l e c z y  przez użycie

Pigułek roślinnych CAUTAINA.
Przepisywane przez -lekarzy francuskich i zagra­

nicznych od la t 30-tu zawsze z wielkiem powodze­
niem; ponieważ składają się wyłącznie z roślin, 
niesprawują rznięcia ani kolek i mogą się używać 
jako środek orzeźwiający, oczyszczający krew lub 
sprawujący przeczyszczenie. Metoda użycia w pol­
skim języku. W Paryżu na Bulwarze Sebastopol- 
skim 55. Wymagać należy, aby pigułki Cauvaina 
znajdowały się w pudełeczkach kartonowych, wło­
żonych w pudełka blaszane i aby na każdej pigułce 
znajdował się napis Cauvaln.

Dostać można w Krakowie w aptece p. J. Trau- 
czyńskiego i w aptece W. Eedyka, — we Lwowie 
w aptekach pp. P. Mikólascha i Z. P.ucker:. w Po­
znaniu w aptece Dra Mankiewicza, —■ w Brodach 
W aptece p. M. Kuilaka i Franzosa. (2468-21-)

15 , 
20 , 
10 . 

.. 6 , 
„1 5 0 ,

Najlepsze i najtańsze źródło zakupna

towarów futrzanych
u 6. Poppera, kuśnierza, 

w  W lk d n la  U . K o m e d le n g a m e  8
obok Karl-Theater.

Zarękawki.
Zarękawek i naszyjnik z prawdzi­

wych piżmowców........................od złr. 6 do 12
Sarękawki i naszyjnik z tchórza
'arękawek z kun ..........................

z zimorodka . . .
„ z praw. ameryk. małp 

Różne zarękawki dla pań i dzieci
l  utra męzkie

Futra miastowe, dobrze watowane,
1 oblamowane bobrami . . . .
F u tra  miastowe podszyte piżmow­

cem, oblamowane kunami . . .
Zwykłe surduty (sakko) podszyte 

białym b a r a n k i e m ..................... „
Futra damskie

ze sukna, aksamitu jedwabnego i patentowa­
nego, bardzo tanie.

Prawdziwe astrachańskie paltoty z
z a rę k a w k ie m ..................................  — „ 6 0

Futra miast, podszyte piżmowcem 
i oblam piżmowcem lub bobrami „ 45 „ 80

Futra podróżne.
Czarne, podszyte barankiem i obla­

mowane szopam i.......................... .... 30 45
Futra podróż, całe podszyte szopami „ 50 ”lOO 

Buty futrzane, czapki futrzane, okrycia futrza­
ne na nogi w bardzo Wielkim wyborze tudzież 
oblamowania futrzane na łokcie bardzo tanio.

Reparacye i oblamowania policzą się jaknaj- 
taniej i wypożycza futra podróżne.

Każde zamówienie z prowincyi będzie punktual­
nie’wykonane, a na żądanie przesyła się obszerne 
cenniki darmo i opłat/nie. (2779-2-10)

„ 50 „ 80 

„120 „180 

12

Czdoakami Drukarni „CZASU".

27 cent.
ikfad towarów.

D. L E S S N E R
v  Wiednia, Klarlabllferstrasse 72.

poleca ze zapewnieniem prawdziwości towarów hur­
townie i częściowo za jednakową cenę 

t y l k o  8 9  c e n t ó w
materye Jedwabne z wełny owczej
zawsze najmodniejsze i najlepsze we wszystkich bar* 

wach, gładkie, w paski lub szkockie. 
M a l e r y e  i w l e e ą e e  ( l u s t r e ) ,  r j u s o w e  

p o p r z e c z n i e  i n a  p l e d y
W jednym kolorze i szkockie pstre, najnowsze i naj­

piękniejsze na jesień i zimę. 
i N a jn o w a z e i
Knicker Bocker, Tartiiff Nopć, najmodniejszy bar­
chan na suknie, pika, biały, niebieski i brunatny 
Ibarehan flanelowy, perkal kosmanoski, kreton tu ­
recki na szlafroki. Ruraburskie, holenderskie, nie- 
przyprawione szląskie płótno, mocne jak skóra, 
dymka atłasowa na bieliznę łóżkową, kolorowe 
materye łóżkowe, ręczniki i serwety z płótna ada­
maszkowego, dymka na materace i sofy, szyfon 5/4 
i  %  szer., materye na spodnie, kobierce długie, 
krawatki damskie i męzkie każdego kroju, skar- 
petki, pończochy, rękawiczki, chustki do uosa płó­
cienne i batystowe, wstążki aksamitne i jedwabne 

i wiele innych przedmiotów.
Cenniki i próbki rozdaję d a r m o  i o p ł » t n i e .  

R o z a y ł l t l  p u n k t u a l n i * *  i  z t i m l r n n l r
»  z » łłw lt> . . (2178-20-)

Ważne dla dam.
Największą senzacyą robiący

środek piękności
jest c. k. uprz.

Ellsabet Crćme
Dra Rosenberga, 

przez Wydział medyczny, a w szczególności 
przuz prof. Dr. Zeisel wypróbowany i naj­

mocniej zalecany. (2737-3-7) 
Służy on do świeżego i młodego utrzy­

mania cery twarzy do późnej starości, od­
dala i niszczy wszelkie rieczystości skóry, 
jakoto: piegi, krosty, czerwoność nosa itp. 
Cena oryginalnego słoika 1 złr. 60 c. 

Tegosaraego wynalazku
Poudre Princesse Orientale
biały i różowy, po 80 cent. w pudełkach.

S f*  G łó w n y  *«kład w  a p te c e  
S to c k m a r a  w  K r a k o w ie .

7, zaręczeniem.
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D r. Schwaigera

Wyciąg roślinny
leczy za poręczeniem gruntownie nawet 
zastarzałe osłabienie męzkie w prze­
ciągu 4 tygodni, wszelkie inne choroby 
płciowe, tak męzkie jak kobiece w naj­
krótszym czasie. Flakon po 2 złr. w. a. 
wraz z opisem użycia i korespondencyą, 
za nadesłaniem gotówki lub za zaliczką 
wprost przez (2194-11-36)

Dra Sohwalgera
w Wiedniu, VII, Schottenfeldgaese 60.

Ę0ĘT" Uprasza o dokładne podanie adresu.

Dentysta z Wiednia
Magister Adolf Lehrer

m ieszka przy ol. Grodzkiej pod Nr. M 
w Krakowie.

W zakładzie swoim wyrabia najlepsze 
iztaozue *?by! oałe szczęki i takowe 
bez bola osadza.

Każdy BÓL ZĘBÓW zostaje uśmierzonym.
Ordynuje wyłącznie w chorobach ust od 

godz. 9 znana do 5 po południu. (2830-2-)

i A I M f !  POWODZENIE.

j«tte MĄCSSJt ETŻOWA speoyalnie 
przygotowMift s Biimutem, 

dlatego to dzi t ła szczęśliwie na ikórę,
M o s im to B a  przystają do olała

nadaje cerze

ŚWIEŻOŚĆ NATURALNA.

n s g a a r a  P e r f u m  w  P a ry im ,
$, NA D UCT DB LA P A H , 9.

W K r a k o w i e  u pp. Józefa Transzyńikiego, W. 
Sedyka i Leona Feiatacha, — i w pierw»sveh Skła­
dach peifrat i wytworów toaletowych. (2171-27-)

Najnowsze wielkie

losowanie kapitałów
którego pierwsze ciągnienie f  i  f G  
G r u d n i a  b .  r -  nastąpi. W tem 
przez państwo poręczonem losowań u 

kilku miesiącach

7.663,680 mar. n.
wyciągniętych, które uczestnikom lo­
sowania wypłacone będą. — Oprócz 
4 1 , 7 0 0  w y g r a n y c h  p i e n i ę ­
ż n y c h  wynosi największa wygrana 

w danym razie

375,000 marek n.
Do tego szczególnie rzetelnego wy­

losowania może każdy Iow y © ry -  
gimalnc (nie promesy) otrzymać 
i kosztuje
oały los 6 m. n. czyli i łr . 3 30 
pół losu 3 „ .. „ 165
ćwierć „ i 1/* » » „ —*85

Zamówienia na wszystkie strony bę • 
dą punktualnie i dyskretnie za nade­
słaniem k oty lub zali- zką wykonane, 
a urzędowe wykazy wygranych i pie­
niądze wygrane j atychmiast po wy­
losowaniu przesłane. Prospektów u- 
dzielamy darmo. (2752-3-8)

K ażda h a m b u rg k a  
firma udzieli wyjaśnień 
o naszym domu.

Upraszamy przeto z pełnem zaufa­
niem do nas, bo mamy oddaną sprze­
daż tych korzystnych losów.

Gebr. Lilienfeld
sprzedaż papierów rząd.

w HAMBURGU.
Odpowiedzialny Rządca Drukarni J ó z e f  Ł a k o c i ń s k i


